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WYCHODZI CODZIENNIE.
-odpłata wymusi wo LwovIe ro_mie48 dr. -  'rooi-io 

9 dr. — iwarta 4 dr. 60 ofc —. aueaigdnie
1 dr. 80 ot . . w  ..i.

Z przesyłka poostową w państwie oiiiU]ukini * romme 
2 4 ta. — półrocznie 19 dr. — cwartaL f b 8 dr. — 
mieńgoenie 9 ’złr. .

"  pooztow% za granioa, do oslyęn Niemto
„omie 60 marek, kwartalnie 12 marek, 6 wrg. 
li i R endt 1 Anglii, Wtoeh i afoaiji roezme

f r a i h l f ^  kwartalnie 20 franków.

ier kosztuje 10 ent 
Rękopisów Redakcja nie zwraca.

Rok x v n

U. jM | i WJmssa im J U R  n  i m r
tfiuro Ltififimrfracjji ..w iim m  F o le m ti  plao Mariacki 

liozba 6 i 7 w doma pana Kiselki we Y I ł  u , 
jJambnrgn, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, uipsku, 
Bazylei, Szwajcarji i Wrocław, pj Haaśeni i 
Sc V ogier, we Wiedniu A. OppelD R. ̂ lnna«. -Rotter 
i Spł., w Warszawie Ricf isi Sc Frendler. Biuro 
anonsów w Paryżu pułkownik Kaczkowski Faubourg 
Poissonier Sa. Ogłoszenia przyjmaje Ajencja p. Ad. 
Ciborowskiego Rne Clement 4 Paris. > ■

Ogłoszę! przyjmuje *ig za opłai i  8 ot. od m iej"* objętości 
jednego wiersza drobnym arakiem j>etit)).

Listy z pieniędzmi maję być przesyłane frariko Jo Admi­
nistracji Dńennika Polskiego. Listy reklamaoyjne 
nieopieczętowaao nie podlegają opłaoie.

Rtklamy w rubryce .Nadesłane* 20 cl. od wiersza.

Od wydawnictwa.
Z nowym kwartałem upraszamy sza­

nownych czytelników o wczesne nade­
słanie prenumeraty dla unlkalenla rekla- 
maoyj i uregulowania nakładu.

Pntjpłata u  „B iim il Polski" wynosi:
We Lwowie bez przesyłki pocztowej:

rocznie ................................18złr.—ct
pó łroczn ie ................................9 „ — ,
k w arta ln ie ................................  ̂ „ 50 ,
miesifCflile................................ 1 ,, 50

Na prowincji z przesyłkę pocztową:
rocznie 

iłrocznie 
kwartalnie 
miesi

2 4 z łr . 
18 „

ct.

9  _____• w »» *t
Z dniem 16. b. m. ro .jaelw-0 druk napo- 

wiednianej nowej powieści, aator-i „Marzycieli*, 
p. t.: Dla Idei. Stosownie do prnyrneesenia dołą- 
cayliśmy do nomem * d. 15. b. m. i odtąd 
każdej soboty dołączać będziemy, dla prenumeratorów 
nassych f ee i pł a t n i e ,  arkuąz d o d a t k u  p o wi e ­
ś c i owego,  który *ftwieraó będaje n a j p e ł n i e j s z e  
otwory beletryi tyki aagranicsnej. Obecnie naezgUómy 
drok powieści p. t . : Nurek, która pod wzglądem na­
der zajmującej intrygi, mistrzowskiego obracowania 
| ! pnsekwentn ?0 przeprowadzenia charakterów, nie 
ąrjielp spj| fóygjiJbflobie w całej literaturze eoroppjskioj.

Zwracamy uwag? czytelników nęsgyoił, S« odtąd 
preuomeratorowie Dziennika Polskiego otraymywać 
będą b e g p ł a t n i e  każdego kwartało d a t y  t om 
powieści wyborowych, objętości 18 arkossy droko, 
aatem w prseciągu roko 4 t omy  czyli 52 arkossy 
w8ce K o 7 nt>ra* t ę p n j ą c y  od 1. paździerbikapre- 
nomeratórowie. otrzymają p o c ią g  powieści Dla Idei 
i pierwsze arkosze dodatku powieściowego.

m n M f l l N !i ł- L-- ^  ™

Sprawy sejmowe.
Lwów 3. października.

Musimy powrócić jeszcze do kwei tj ;tóra 
znma jedna zapełniła prawie dwa całe posiedze­
nia Sejmu Mówimy o sprawozdaniu kdmisu go 
spodarstwa krajowego w sprawie t- iw, .leśnej*. 
Rzecz godna uwagi, te  sprawozdania tej komisji 
wywołują zwykłej tak długą i gorącą dyskusję. 
Było tak przy pierwszej rozprawie pad projektem 
ustawy o tępieniu, kanianki i w sprawie le ae; 
Być bardzo może, te  jest to skutkiem ważno/ 
spraw poruszanych, albo braku .absolutnej dokh.- 
dności* w sprawozdaniach komisji gospodarstwa 
krajowego. Bądź co bądź nie da się zaprzeczyć, te  
zdania, które się starły w czasie tej długiej dy­
skusji, zawierały wiele głębszych i trafnych po 
glądów. P. Rey ,  lątóiy rozpoczął dyskusją p. za­
mawiając przeciw spi wozdaniu kuiuisji gospoda - 
stwa krajowego, wykazał, te  opierając się na ela­
boracie ankiety, nie; zawsze możr wysnuwać s ta ­
nowcze wnioski, szczególnie jeżeli ooę mają sta­
nowić podstawę do przyszłej ustawy.

Sprawozdanie komisji w tym przedmiocie, z 
którego główny wyciąg podaliśmy przedwczoraj, 
jest p»r_jrazą, a raczej otwarcie mówiąc niemal 
dosłownem streszczeniem broszury, napizanej przez 
dra Ernesta T i lift, Q obiadach ankiety lasowej z 
roku 1877. Żałować jednak najęty, te koppisju, 
zużytkowawszy dość starannie ten materjał, nie 
trzymała się ściśle wniosków z rozprawy powyż­
szej wynikających i odstąpiła od myśli przewo­
dniej rozpraw anki ;y, Kiedy ta np. przyznaje 
prawo prowokacji do samknięoia lasów stropom 
prywatnym, dodając jednak przytem, te  zamknię 
eie to musi być przez strony interesowane wyna- 
grodzonem, komisja stawia jako zasadę, te  wszel­
kie zamknięcie lasów ma) być wynagradzanem a 
funduszów krajowych. Kiedy ankie*a iroponowałs 
ustanowienie Rad leśnych, równocześnie z zapro

wadzeniem nowej ustawy, Łom ja tądałą wpro­
wadzenia ich w tycie natychmiast, bez względu 
na to, czy Rząd ma do tego prawo na podstawie 
ustaw istniejących.

Słabe te strony sprawozdania wyzyskali też 
mówcy przeciwni bardzo zręcznie, tak te  pomimo 
nader wymownej obrony księcia Adama Sa p i e h y ,  
komisja uznała trafność zarzutów i zgoda: a się 
na znane poprawki pp. R e y a  i C h r z a n o w ­
s k i e g o .  __________

Na porządkn dziennym najbliższego posiedze- 
i * Sejmu znajduje się pomiędzy innemi sprawo­
zdanie komisji budżetowe (sprawozdawca p. M a­
d e j s k i )  o preliminarzu funduszu szkolnego na 
rok 1885. Sprawozdania tego nie można pominąć 
I jilczeniem, ja t  nietylko dla ważności przedmio 
tu, ale choćby ju t z tego powodu, te  — jak po­
wiadają ludzie fj chowi — referat p, Madejskiego 
należy do najlepszych w swoim rodzaju Niestety 
ze względu na obszerność tej pracy nie jesteśmy 
w stanie podać jej w całości; zmuszeni więc je­
steśmy ograniczyć s.ę na krótkim wyciągu.

Wychodząc ze stanowcza rezolucyj, powzię­
tych przez Sejm przy uchwalaniu budżetu szkol­
nego na sęsji zeszłorocznej, a wskazujących Ra­
dzie szkolnej kieruuki, których się ma trzymać 
nadal, ażeby z jednej strony doprowadzić szkol­
nictwo nasze ludowe do należytego roęwuju w cza 
sie możliwie najkrótszym, * drugiej zaś wprowa­
dzić niezbędny ład i oszczędność w szafowaniu' 
funduszem szkolnym, spostrzega komisja budżetc -, 
wa a zadowoleniem, te poprawa stosunków w po­
wyższych kierunkach jest widoczną. I tak ilość, 
szkół ludowych wzrosła w dwóch latach ostatnich, 
i wzrośnie w ciągu roku 1885 razem o pokaźną 
cyfrę 340. Cyfra ta przedstawia się nader korgy- ‘ 
atnie, zważywszy, że w dziesięcioleciu poprsedniom 
(od 1872 do 1883) liczb - szięół wzrosła o 442. 
Jest więc uzasft^ftiónft nadzieja, te  w ciągu na 
Itęppycb la t dziewięciu wszystkie gminy w Gali­
cji będą miały włsioe szkoły. Co do oszczędno­
ści, wskazanej W powyższych rezoluojach, to nie 
jest ona jeszcze dostatecznie uwzględnianą, wido- 
cznem przecież jest i tutaj usiłowanie, napawające 
otuchą, że przy sturangem przestrzeganiu tej za­
sady w latach następnych dadzą się osiągnąć ko­
rzystniejsze wyniki Wręszcie i w uporządkowaniu 
racpunkowości w zarządzie funduszów okręgowych 
szkolnych widoczny jest postęp. W oddziale ra ­
chunkowym Namiestnictwa sporządzono ju t za 
mknięcia rao ikawe (za czas ad roku 1874 do 
7 839) 1U U  Okręgów .szkolnych, dla 9 okręgów 
izynuość ta dokonaną zostanie w ciągu bieżącego 
miesiąca, a dla pozostałych 15 okręgów najdalej 
do końca marca 1885. W obec tego spodziewać 

! się można, że już w roku przyszłym preliminarz 
unduszu szkolnego opierać się będzie na datach 

pewnych i że §ejmowi przedkładane będą coro- 
| czuie zamknięcia rachunkowe okręgowych fhndu 

3zów szkolnych, 
j Poszczególne oszczędnością które komika 
budżetowa proponuje w preliminarzu Rady szkol 
nej, przedstawiają się w sposób następujący:

W rubryce I.:
Na , przybory naukowe" preliminuje Radą 

8<1 ilna kwotę 14.390 cłr., komisja ząa wnosi 
, obniżenie tej kwoty do połowy ‘ t. i . , 0 sumę 
17,195 *łr. y r  • 4 y

kwoty 16.505, przeznaozouej na „konfe­
rencje okręgowe* proponuje komis^, oszczędność 
4.505 zfr.

i % kwoty 3.800 preliminowanej na „biblioteki
,ukręgowe<* oszczędza komisja, ze względu na wy­
sokość innych wydatków kwotę 2.000 złr. 

j W rubryce „rozmaite wydatki" preliminowa
(nej przez Radę szkolną w wysokości 11.760 zł r ,
I strąca komisja całą sumę przeznaczoną na „siły 
pomocnicze" , celem przeprowadzenia rachunków, 
gdyż utrzymanie tych „sił* nalęży do akarhu 

' pa Btwa. Kwota ta  wynosi Q.Q90 ąłę.

Ł pozostałej reszty (5.670 złr.) strąca je ­
szcae komisja budżetowa 1.770 złr.

W rubryce II. „substytucje", skreśla komisja 
budżetowa 7.000 z łr .; w rubryce VI. „podatki i 
daniny* 500 złr.; w rubryce XIX. „zasiłki na 
budynki szkolne* oszczędza komisji budżetowa 
15.000 ałr. Razem więc wynosi proponowana 
oszczędność 44.060 złr.

W uzupełnieniu podanych przea nas saozegó- 
łów przedłożenia, które Wydaiał krajowy zamie­
rza wkrótce wnieść do Sejmn oelem przedsięwzię­
cia na wielką skalę akcji zabezpieczającej kraj 
od wielkich klęsk powodziowych, możemy donieść, 
że sumy, których żądać będzie przedłożenie Wy- 
daiału krajowego ae skarbu państwa, przedsta­
wiać się będą w sposób następujący: Na dalszą 
pomoc dla dotkniętych powodaią, jalto to na za 
siewy wiosenne itp. zamierza Wydział krajowy 
zużądąć milion złr., \ to na zapomogi bezzwrotne, 
na pożyczki zaś zwrotne, przeanaczoqą głównie 
na rekonstrukcję środkóz komuuikaoyjnych jako 
to dróg, mostów itp., żąda Wydział krajowy samy 
połtora miliona. Wressoie zam arza Wydział kra- 
j  >wy zaproponować Sejfow i, ażeby na regulację 
rzek w wielkim Zakr“9ie przeznaczył a funduszów 
krajowych sumę 4 milionów złr.. jednakże pod 
tym jedynie warunkiem, jeżeli sl .rb państwa 
przeznaczy na tenże 8h.m ce1 ^.wotę 10 milionów 
iłr. Regulacja byłaby rozłożoną, jak jnż donosi­
liśmy, na lat 10, a prowadzonąby była pod kie­
rownictwem komisji mięszanej (na wzór Tyrolu), 
która pod przewodnictwem namiestnika składa­
łaby się z reprezentantów rrą d u , Sejmu i Towa - 
ray&tw gospodarskich.

Szkody zrządzone tegoroczną powodzią, któ­
rych szczegółowy wykaz zawarty będzie w po- 
wyższem sprawozdaniu, oblicza Wydział kraj. na 
13 % miliona ułr. z górą.

Interpelacja p. T. Rozwadowskiego i to 
war3yszy opiewa-

Narzekania na niesłuszne wymiary należytości 
bezpośrednich są w naszym kraju coraz częstsze, 
co zwiększa wywołane tern rosdrażnienie, zwła­
szcza między ludnością w ^ jk ą . — I nic. można 
się temu dziwić, skoro sama ustawa o należyto- 
ściach, napisaną jest niejasno, a wymiar tych na­
leży tośc w urzędach podrt«;owych uskuteczniają 
zwykle organa podrzędne, ule mające ani dosta­
tecznego ki temu uzdolnienia aui potrzebnej ru ­
tyny. Włościanin, utrzymawszy nakaz płatniczy, 
rzadko rekuruje, a jeżeli zaraz należytości nie 
spłąci, podpada rygorowi kosztownej egzekneji; 
chociażby i założył rekurs, to i tak nie uniknie 
egzękucyi a na załatwienie rekursów, trzeba cze­
kać nieraz lat kilka.

Ta ostatnia okoliczność, tudzież liozne bardzo 
uwzględnienia rekursów są najlepszym dowodem 
lekkomyślności, z jaką przy wymiarach podatków 
bezpośrednich postępują ci, w czyich rękach te 
czynności urzędowe spoczywają.

Widzieliśmy nakaz płatniczy, w którym do 
wymiaru należytości spadkowej przypadającej od 
gruntu z wykazanym rooznym dochodem 1 zł. 30 ct. 
przyjęto za podstawę wartość tego grantu 120 zł.;

należytaść, za którą odpowiadało dwóch spadko- 
bierot w s o l i d a r n i e  ściągnięto od każdego z nich 
z oaoona w całości. A nie jest to fakt odosobnio­
ny lecz dosyć częsty, który ciężko dotyka naszą 
ludność i stać się może z łatwością prayozyną 
podkopania dobrobytu, a więc osłabienia siły po­
datkowej.

Fakta tego rodzaju są tern smntmejsze, że 
są skutkiem nietylko lekkomyślności, ale i obawy 
przed odpowiedzialnością, na jak? narażony jest 
urzędnik czyniący niższy, choćby i zhm ny wy­
miar, podoaas kiedy w razie wymiaru 
sbyt wygórowanego niczego nbawiać się nie potrze­
buje, a w takim razie nawet niekiedy sam stronie

pokrzywdzonej pisze rekurs i w tern znajduje źró­
dło zarobkowania.

Podpisani zapytują przeto, czy c. k. Rząd, 
któremu te nadużycia znane być muszą, zamierza 
czy to w drodze ustawodawczej, czy adminstra- 
cyjnej przedsięwziąć właściwe dla zapobieżenia im 
kroki i kiedy to zamyśla uczynić?

Tomisław Rozwadowski.
Mieczysław Danin Borkowski, Zygmunt Ko­

złowski, Gniewosz, Teofil Żurowski, Tyszkowski, 
Władysław Wolański, Adam Jędrzejowicz, Z. Dem­
bowski, J. Tarnowski, Z. Słonecki, Wł. Łoziński, 
Kopyciński, G. Romer, Żywicki, Śtan. Stadnicki, 
St. Jędrzejowicz, K. Scipio, Mochnaoki, Stan. Tar­
nowski (junior), St. Polanowski, Dr. Rydel, ks. 
Buchwald.

wykładowym ma być język drugiej narodowości. 
W k tó rr  i w jakiej szkole ma być wykładowy 
język drugiej narodowości, rozstrzjga odpowie­
dnio do liczby dusz obu narodowości i miejsco­
wych potrzeb, władza szkolna krajowa w poro­
zumieniu z Radą gminną, względnie z tym, który 
szkołę utrzymuje.

Druga część wniosku p. R o m a ń c z u k a :
Art. V. W równorzędnych klasach wszystkich 

średnich Bzkół na żądanie rodziców co najmniej 
25 uczniów ma władza szkolna krajowa bezzwło­
cznie zarządzić zaprowadzenie drugiego języka kra­
jowego jako wykładowego, który przy postępowania 
uczniów do wyższych klas równorzędnej ki«.sy z 
drugim językiem wykładowym, postępować będi. e 
razem z uczniami bodaj tak długo, dopóki liczba 
uczniów nie dojdzie poniżej 20.

Tytuł II Wykonanie tej ustawy polecam 
memu ministrowi oświecenia.

Wnioskodawca 
Julian Romańczuk. 

Jan Stupnicki, Sylwester Sembratowicz, Ka- 
czała, Fereźnicki, Ochrymowicz, Siczyński, Man- 
dyczew8ki, Merunowicz, Kowalski, Biliński, Ka- 
szewko, Leniński, Antoniewicz, Siengaiewicz.

Ilicerpeiocja posła ks. Siczyńskiego i towa- 
rzyszy opiewa:

Według §. 2. ustawy z 23. października 1861 
żaden członek reprezentacji kr jowej nie może 
być sądownie ścigany bez poprzedniego zezwole­
nia Sejmn. Mimo to c. k okręgowy Sąd w Tar­
nopolu doręczywszy dnia 20. września b. r. już 
podczas sesji sejmowej posłowi Siczynskiemn we­
zwanie, ażebi w cela przesłuchania jako obwi­
niony stawił się w sądzie śledczym z groźbą przy­
musowego dostawienia, — mimo powoływania się 
posła Siczyńskiego na nietykalność poselską, mi­
mo to, że obecny przy tern c. k. sędzia Krwawicz 
stwierdził godność poselską posła Siczyńskiego, 
c. k. sędzia śledczy Terlecki przystąpił do prze­
słuchania posła Siczyńskiego, a tem sam n  do- ^  dalszym ciągu wozorajszych obrad Sejmu 
konał aktu ścigania sądowego, czem nuru ył obo- ułatw iono następujące petycje:

Sejm galicyjski.
(9. posiedzenie, I I .  sesji, V. per jodu Sejmu.). 

(Dokończenie.)
Lwów 3. października;

wiązującą nstawę, a co ważntjsze, godność repre 
zentacji krąju.

Z tego powodu podpisani zapytują Ekscelencję 
p. komisarza rządowego.’

1. Czy mu wiadomy ten wypadek"; askrL,wego 
naruszenia nstaw o nietykalności poselskiej.

2. W jaki Bposób zechce wysoki c. k. rząd

Na wniosek sprawozdawcy komisji admini­
stracyjnej, p. H en  z l a ,  przechodzi Izba do po­
rządku dziennego nad petycją osady Kornelówki 
o wyłączenie ze związkn gminy Nowe Sioło. 
Petycje miejscowości Mikolsdorf i Podlesie o w y­
łączenie z gminy Medwedowa odstąpiono Wydzia-

dać prawną satysfakcję obrażonej godności poseł- łowi
skiej i naruszonemu prawu, a zarazem z ipobiedz 
raz na zawsze ponowieni’ się takich wypadków.

Mikołaj, Siczyński,

Petycje przydzielone komisji szkolnej za ła­
twiono jak następuje:

W załatwieniu petycji ks. J. Z ł o ż y  przyjęto
Otton Hausner. W ajgart, Kaczała, Feliks Pławi- n * łiuiosek P’ Łozińskiego następującą rezolucję: 

    * - *— . - ............. „Wzywa się rząd, aby w spełnieniu przyrzeczeń,
zawartych w reskrypcie Ministerstwa wyznań i
oświeceniu z dnia 25. maja 1881 udzielonym

cki, Feliks Biliński, Smarzewski, Madejski „ Sien - 
galewićz, Antoniewicz, Ochrymowicz, Liniński., 

Bereźnicki, Łazarski, J. Romańczuk.

Wniosek p. R o m a ń c z u k a  opiewa: „Wysoki 
Sejm raczy uchwalić następującą nowelę do usta­
wy o języku wykładowym w szkołach średn eh.

Ustawa z d n i a ................ zmieniająca niektóre
postanowienia ustawy z dnia 22. czerwca 1867 
(dz. nst. kraj. z r. 1867 1. V. 28. sierpnia 1867), 
o języku wykładowym w szkołach ludowych i 
średnich królestwa Galicji i Lodomerji z W. ks

Wydz. kraj; pismem Namiestnictwa z 23. lipca 
1881. L, 584?/p . uwzględnił podanie nanki re- 
ligii w szkołach wiejskich a nisko dotowanych 
duszpasterzy, przyznając im zapomogi z funduszu 
religijnego i z nadzwyczajnego kredytu, przyzwa­
lanego corocznie na zapomogi dla duchownych k a ­
tolickich.

Petycje J. Boki o zapomogę odstąpiono Ra­
dzie szkolnej do załatwienia.

Petycję wydziału powiatowego w Kolbuszowy 
o utworzenie 4tej klasy przy szkole ludowej wKrakowskiem.

Tytuł I. Niżej naprowadzone artykuły ustaw y. Sokołowie odstąpiono na wniosek sprawozdawcy 
z dnia 22. czerwca 1867 (dz. ust. kraj. z r. 1867 p. Ł o z i ń s k i e g o  z poprawką p. St. B a d e n i e -  
1. V. 28. sierpnia 1867), o języku wykładowym; g o Radzie szkolnej, do załatwienia (a nie do „a-
w szkołach ludowych i średnich królestwa Gr- 
licji i Lodomerji z W. ks. Krakowskiem, przestaje

względnienia," jak chciała komisja.
Petycje nauczycieli szkół ludowych - Jana

od teraz obowiązywać. Te artykuły mają na IŻytkiewicia, Wincentego Łabędzia, Franciszka 
praysałość bramin jak następuje: !Maciejowskiego,B. Makarewicaa,P.Stankiewicza, F.

Art. II. Jeżeli szkoła Indowa pobiera aapo Gonia, Wincentego Czyżewskiego, Tekli Bngiel, 
mogę z funduszów publicznych, prawo rozstrzy- Jana Kuryka, Michała Chmary, Karola Siarkiewi- 
gania, który z języków polski albo ruski ma być cz^ o zaliczeniu do emerytury lat służby przez 
wykładowym, wykonywa gmina razem a władzą Radę szkolną krajową nie zaliczonych, odstąpiono 
szkolną krajową w ten sposób, że oraeczeriv Radzie szkol. kraj. do załatwienia, 
gminy podlegają zatwierdzenia władzy szkolnej i Petycję gmin Breń i Kawęczyn w przedmio- 
krajowej. Jeżeli jakiej miejscowości a mięsaaną cie obowiązku utrzymania nauczyciela przy szkole
uduością polską i ruską, gdzie druga narodowość 

; stanowi przynajmniej 4tą część całej ludności, a 
jw miejscach a ludnością nad 12.000 co najmniej 
j 3000 dasz, jest więcej szkół ludowjch dla dzieci 
i jednej płci, to przynajmniej w jednej szkole, je- 
[żeli zaś tylko jest jedni szkoła a równorzędnemi

w Kawęczynie odstąpiono po przemówieniu posła 
R e y a ,  że w danym wypadku zachodzi istotne 
przeciążenie gmin tych, Radzie szkolnej do zbada 
nia stanu rzeczy i odpowieduiego zarządzenia.

Petycję Wvdziału Rady powiatowoj mieleokiej 
o zniesienie chajderów odstąpiono rządowi (jako

klasami, to w równorzędnych klasach językiem ' załatwioną tymczasowo przez przyjęcie znanych

Wystawa sztuk pięknych,
I II .  j

Andrzeja G r a b o w s k i e g o  portrety iaj 
mują pierwszorzędne w tjrm dziale wystawy miVJ- ' 
sce. Pełne wybitnej charakterystyki znamionują 
artystę myślącego, posiadającego głębszy pogląd l 
na istotę sztuki i zadanie portretu, a przy by 
strości wzroku artystyoznego technikę wysoce udo­
skonaloną. Poznajemy w nioh na pierwszy rzuł 
oka wyr*z duszy i usposobień portretowanej osoby 
Technika posłuszna wszelkim odcieniom myśli i 
ismiarorn artysty, odpowiada zawsze zasadniczemu 
ppję iu obrazu; szorstka gdy tego potrreba, na­
biera miękkości i łagodnośoi tonów, tam gdzie 
portret wymaga więcej słodyozy wyraża i wdzię­
czniejszego opracowania, aby wiernie przidstawić 
naturę. Przykładem tego są dwa nk obecnej wysta­
wie znajdujące się portrety Grabowskiego. Jeden 
z nich przedstawia mężczyznę, należącego wi­
docznie do tych sfer towarzyskich, w których 
przyzwyczajenie do pewnego konfortu życia wpły­
wa na kierunek myśli i usposobień i wyraża się 
zewnętrznie w całej postawie, w oku przymglo 
nem, w wyrazie oblicza o miękkioh konturach i 
łagodnym uśmiecha, podczas gdy drugi portret 
całkiem odmienny wyrazem i techniką przedsta­
wia popiersie mieszczanina w kontuszu, o twarzy 
rumianej, czerstwej, z wyrazem syińpatycznym, 
tchnąoym i pewnem rubasznem zsoięciem, bardzo 
właściwie pojętem. W oba portreta :h sposób 
opraoowania znacznie odmienny. GrabOwsk? w 
technice swej me uciek się podobnie * ja t wijlfi 
nawet lepszych malkrzy do pewnych, że tak po­
wiemy ogólnikowych utartych formułek w mię-

szaniu farb, w kolorycie, lecz sam sobie tworzy 
każdym razem właściwą gamę kolorów, odpowie 
d.nią przedmiotowi. Podpatrująo wszędzie naturę, 
usiłuje odtworzyć ją  wiernie i wyrywa jej taje- 
no lice barw i wyrazu; przez co portrety jego nie 
tylko odznaczają się wiernem podobieństwem, ale
nabierają typoi ęgo inaozenift,

S z y n d l e r a  portret kobiecy naturalnej wielko• 
ici odznaosa się arystokratyczną elegancją pędzla 
we wszystkich akcesorjach, u ydatniającycn chi 
rakter przedstawianej postaci Z pomiędzy reszty 
-ortretów na tegorocznej wystawie pozwolimy so­
bie jeszcze wspomnieć o H r u z i k a  portrecie ko­
biecym, w sukni, ubranej koronkami, wyróżniają­
cym się bardzo korzystnie od wielu dawniejszych 
portretów tego malarza.

Dział krajobrazowy mniej tym razem obfity 
od rodzajowego. Na wstępie, tak jak co roas, 
zwraca przedewszystkiem uwagę wielkich rozmia­
rów obraz W e b e r  a , będący własnością naszego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, które gc 
wygrało od któregoś Towarzystwa zagranicznego, 
za akc,ę w zamian otrzymaną. Znajdujemy go 
odtąd na każdej wystawie lwowskiej, jakby umyśl­
nie na wzór, jak się penftże malować powinno, i 
nie gniewamy się za to, albowiem z przyjemnością 
powraca się zawsze do tego widoku, oddającego 

i naturę z całą potęgą i umiejętnem znawstwem 
; techniki artystycznej. Oprócz tego snanego nam 
dobrze nie od dzisiaj przybysza zc str _ obcych, 
mamy obeonie kilka jeszcze obcych widoków: Pe- 

| tersa Franciszka, Kornbecks' itp. dobrze malowa- 
\ n p b . S w i e s z e w s k i  z pod włoskiego nieba prze- 
\ nosi nas tym razem nad swojskie brzegi Goplań- 
| akiego jeziora osrebrzonego wychylającym się 
i z ćie*. di obłoku w księżycem, a razem, ji kty dla 
1 porów" ani a, przyiił.^ w‘dok jiz inra czterech kan­
tonów w iSżWajbarji, przedatń pijnegc po deszczu.

M a ł e c k i  maluje Brzeg lasu o barwach złota­
wych, nieco fantastycznych- G r a m a t y k i  Widok 
wiosenny przytłacza widza zbytkiem zieleni, za­
pełniającej całe płótno, wśró'* '-tórej wzrok nie 
ma punktu oparcia i wypoozjuku. G r a b i ń s k i e ­
go  Widok skał Odrzykońskteh wygląda zanadto 
pusto i ubogo, -by mógł stanowić powabny przed­
miot krajobrazu. Jest to rzeczą malarza z rozmai­
tości i bogactwa natnry wybrać do prze eL.jnia 
na płótno to, co stanowi najwybitniejszą jej cha 
rakterystykę, co ją  ożywia i pewną głębszą uwy­
datnia się myślą; to, wczem piękność jej i wspa­
niałość bardziej niż gdziekolwiek indziej się uwy­
datnia. Umieć z właściwem poczuciem i bystro­
ścią wzroku artystycznego pochwycić tę idealną 
stronę widoku i wydobyć zeń jego malowniczość, 
jeet to jednem z najważniejszych zadań pejzaży­
sty, stanowiącem. rzec można, połowę wartości 
dziełr Grabiński posiada wiele talentu i umieję­
tności malowania. Jego rysunek jest zawsze bar­
dzo poprawny, a zarzucić można mu jedynie ów 
brak wyboru bogntjzych chwil przyrody do od 
tworzenia, czem sam sobie utrudnia pracę, przed­
siębiorąc przedmiot niewdzięczny malowniczo 
przedstawić Jest przytem w ob-azach Grabiń- 
8tte§^ pewna jednostajność w opracowaniu zanad­
to lak ie m  drzew i całej roślinność1* co wszakże 
nie p rW ik ad za , że gdziekolwiek ożywi obr - 
zel- jałnfns wybitniejszym szczegółem, z lubo­
ścią przypatrujemy s i ę , czy to wiejskiej zagro­
dzie, czy starej cerkiewce itp ., i tp . , malowaaym 
wdzięcznie i z zachowaniem miejscowego chara­
kteru

J a r o s z y ń s k i  kocha się w górach poku- 
<; ich i maluje najczęściej hucułów i krajobrazy 
tam tejsze, b iąc< obfitą widownią bogactwa gór 
skięj jjir^yj^óy- Kojjuje on ją mniej więcej udat- 
nu y wiernie, przy częstych usterkach rysunku.

Perspektywa wszakże w obrazach obecnych Jaro - 
szyńskiego znacznie poprawiona; chociaż aby od­
dać prawdę natnry, nie wystarcza poprawne aa- 
chow lie perspektywy konturów, potraeba ją po­
łączyć należycie a perspektywą powietrza i kolo­
rytu, odpowiednią perspektywie rysuuku, a to już 
skombinowane i tru d n e ; bez czego jednak obraz 
nie posiada prawdy rzeczywistej. Za przykład 
może posłużyć Jaroszyńskiego grupa koni na pa­
stwisku podczas deszczu. Konie skupiły się w 
gromadkę jak zazwyczaj podczas słoty. Deszcz 
leje widocznie na tle płótna, z ołówków, ale cóż 
kiedy go nie ma w atmosferze krajobrazu. Zi aje 
się jakoby padał gdzieś po za nim, po za końmi 
daleko, a tylko po postawie i skapteuiu się gro­
madki końskiej domyślać się trzeba powodzi i 
słoty.

Stokroć zawsze lepsza dobra kopja od mier­
nego obraza. Ś w iadk iem -G reliu sk ieg^o  poczta 
arabska, kopjowana ze znanego obrazu Werneta, 
który przedstawia Araba na wielbłądzie przejeż­
dżaj ,cego piasczyete obszary pustyń Można po­
wiedzieć, że Weraei odżył w kopji niniejszej, prze­
pysznej w swoim rodzajn. Uchwycone są tu i od­
dane wszystkie właściwości oryginału; technika, 
sposób nakładania iarb, naśladowany z wielką 
pracowitością i znajomością rzeczy, z wielkiem 
poczuciem artystycznem przypomina wzór Wer- 
netowski Modelowanie głównej postaci Araba 
wraz z wielbłądem bardzo staranne, a miejscami 
wyb >ruie w najmniejszych szczegółach wykończone. 
Patrząc na ten obraz, tak pełen zalet otwierają­
cych drogę artystycznych powodzeń, ubolewamy, 
że nie spotykamy się z większą liczbą utworów 
pędzla GreUńskiego. Tak wiele posiadając talentn 
i poczucia artystycznego, a przytem tak daleko 
posunąwszy biegłość pędzla, grzechem jest sta­
wać w połowie drogi, zan‘ dbująo iskrę promete- 
jową i owoce dokonanej już pracy.

| Akwarele K o s s a k a  ojca jak zawsze n«_, 
j  pierw pociągają ku sobie i powszechną zwracają 
uwagę; mianowicie dnżego rozmiaru kompozycja 
Hasło i odzew do poematn Bołoza Antoniewicz! 
i wyborny w swoim rodzą; u mniejszy obrazek 
Polowanie na lisa. Ale najwięcej tym razem budzą 
ciekawości już samą treścią swą dwie sceny z 
powieści Sieńkiewicza „Ogniem i mieczem która 
tyle obudziła powszechnego zajęcia. Skrzetuskiego 
z Podbipiętą w drodze do Łuibniów, tudzież Bo- 
huna z Zagłobą spieszącego do Rozłogów, aby 
srodze pomścić zawód ■ doznany. Wyborne pojęcie 
każdej postaci, w mysi autora powieści, odznacza 
obie te kompozycje. Przepyszny jest Zagłoba, na 
którego ozerwonej obrzękłej twarzy, we wzroku 
z podełba na Bohnna spoglądającym i w sarkasty­
cznym nieco uśmiechu, maluje się wybornie jo ­
wialny a przebiegły szlachcic Sieńkiewicza. Nie 
mniej w swoim rodzaju posiadają wybitnej cha­
rakterystyki Podbipiętą, Boh an, nareszcie Skrze- 
tuski. Taka powieść zasługiwała na ti kiego jak 
Kossak ^Ilustratora, i nastręczył* mu też obszerne 
pole do prawdziwie artystycznych kompozycyj.

Pomiędzy akwarelami znajdujemy S o z a ń -  
s k i e g o typy ludowe włoskie, zdejmowane trafnie 
z natury, jeden portret T e p y, scenę w Saskim 
ogrodzie G r o t t g e r a ,  rysunek kredą, kilka wido­
ków T a l o w s k i e g o ,  nakoniec bardzo starannie 
wykończone rysunki Wojcieoha G r a b o w s k i e g o ,  
mianowicie: podolską podczas święta i Małe
m iasteczko podczas szabasu, w którym znajdujemy 
przedstawioną z natnry architekturę naszych sta­
rych miasteczek żydowskich, zatracającą się coraz 
bardziej a dniem każdym, tak, iż wkrótce po­
zostanie tylko tradycją, przechowaną w obrazku.

Wł. Z.
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wniosków p. M e r u n o w i c z a  w tym przea 
miocie.)

Petycję Wydziału Rady powiatowej Nowotar 
skiej o wyjednanie zarządzenia , by grzywny za 
nieposyłanie dzieci do szkoły wpływały do fundu­
szów szkolnych miejscowych, odstąpiono na wnio­
sek sprawozdawcy p. M a j e r a  Radzie szkolne, 
do zbadania i załatwienia, przyczem wywiązała 
się następująca dyskusja.

P. St. B a d e n i zwraca uwagę, że żądanie 
Rady powiatowej Nowotarskiej jest tylko pozornie 
usprawiedliwionem, gdyż w okręgu Nowotarskim 
fundusz okręgowy ponosi mlace nauczycielskie,

Es. S i c z y ń s k i  twjpBzi, że w niektórych 
okręgach, a mianowicie #farnopolskim  inspektor 
okręgowy zarządza ściąfMue kar, obracając je na 
potrzeby okręgowe. Je s t to środek do pokrycia 
nie złożonych dotychczas rachunków okręgowych 
Rad szkolnych, jest to źródło fiskalizmu.

P. St. B a  de n i  podaje sposób uwolnienia się 
od fiskalizmu: niech dzieci do szkoły chodzą.

Wreszcie załatwiono następujące petycje, po­
wierzone komisji petycyjnej:

Petycję mieszkańców Nowego Sącza i okolicy
0 rozszerzenie służby urzędu pocztowego i tele­
graficznego na godziny po południowe, odstąpiono 
rządowi; Rady powiatowej kolbuszowskiej co do 
przedłużenia ważności paszportów bydlęcych, po­
lecono rządowi do uwzględnienia; nad petycją Le 
onarda Borzęckiego, emerytowanego konduktora 
dróg krajowych, o przyznanie dwóch kwinkweniów
1 całej pensji, przeszła Izba do porządku dzień 
nego; nad petycją dzierżawców poboru podatku 
konsumcyjnego w Mościskach przeszła takie do 
porządku dziennego; jakoteż nad petycjami gminy 
Kónigsau o uwolnienie od konkurencji do kościoła 
w Medenicach i Antoniego Sozańskiego o sprosto­
wanie nazwy ulicy SykBtuskiej.

Petycję prezydenta miasta Krakowa imieniem 
gminy o uwolnienie od obowiązku płacenia 52 */a 
ct. z kaidej taksy za pozwolenie na muzyki z tań ­
cami — na rzecz szpitala św. Łazarza, odstąpio­
no Wydziałowi krajowemu z upoważnieniem do 
stanowczego załatwienia.

Petycję gminy Przecławia i gmin okolicznych 
o ustanowienie apteki w Przecławiu, odstąpiono 
rządowi do uwzględnienia.

Nad petycją Kazimierza Skwirczyńskiego, dye- 
tarjusza Wydziału krajowego, o yeniam aetatis, 
przeszła Izba do porządku dziennego.

płótno ich przez fabrykę w Winnikach zakupywa­
ne było.

Powyższe
komisyj.

petycje odesłano do właściwych

Na wczorajszem posiedzeniu Sejmu odczytał 
sekretarz Stanisław hr. B a d e n i następujący Bpis 
petycyj :

Jan Kurman kierownik szkoły w Zawałowie 
p. p. Romanowicza o dodanie drugiego nauczy­
ciela. Władysław Paraskowicz p. p. Wereszczyń- 
skiego o zapomogę celem udania się do wiedeń­
skiej akademii ^gronomiczno-lasowej. Gmina Jezu- 
pol p. p. Stanisława Badeniego przeciw wydziele­
niu jej z okręgu sądu powiatowego w Haliczu. 
Gmina Łaszki górne p. p. Ochrymowicza o zapo 
mogę na budowę szkoły. Przysiółki Cezarówka i 
OLradziejówka p. p. Artura Potockiego w sprawie 
indemnizacji gruntów. Rada szkolna miejscowa w 
Bobrku p. p Artura Potockiego o podwyższenie 
płacy nauczycielom. Teuczyuek gmina p. p. Artu­
ra  Potockiego o uwolnienie od opłaty myta mo­
stowego na rogatce w Krzeszowicach. Ksiądz Sie­
maszko z Krakowa d. p. Ar. Potockiego przedkła­
da sprawozdanie opieki nad biednemi dziećmi. 
Krakowskie Tow. rybackie p. p. Artura Potockie­
go o uregulowanie prawa rybackiego.

To samo przez posła Artura Potockiego 
o wydanie ustawy dla ochrony raków. Rada 
szkolna miejscowa w Żarkach p. p. Artura Po­
tockiego o podwyższenie płacy nauczycielom. Ks. 
Wawrzyniec Zaremba p. p. Kopycińskiego w spra­
wie ściągnienia należytości mesznego. Stryjówka 
gmina p. p. Masa o syst imizowanie dwuklasowej 
szkoły. Zakliczyn gmina p. p Madejskiego w spra­
wie utworzenia ck. sądu w Zakliczynie. Zakład 
Bazylianek we Lwowie p. p. Ohrymowicza o za­
pomogę 4000 złr. na budowę cerkwi. Gmina Ru­
dnik i inne p. p. Jana Tarnowskiego o przeniesienie 
ck. Starostwa i sądu z Niska do Rudnika. Ko 
mitet wydawnictw? dziełek ludowych we Lwowie 
p. p. Małeckiego o subwencję na r. 1885. Gmina 
Kaiserdorf (Kalinów) p. p- Stanisława Tarnow­
skiego (junior) w sprawie regulacji Dniestru. 
Ugartberg gmina jak  wyżej.

Kazimierz Rojowski i inni p. p. Adama Sa­
piehę o zniżenie taryfy na kolei Jarosław-Sokal, 
Towarzysswo „Przymierze braci* we Lwowie p. 
p. Goldmana o subwencję. Stowarzyszenie ręko­
dzielników .Gwiazda* w Tarnowie p. p Zawadz­
kiego o subwencję. Szkoła przemysłowa w Rze­
szowie p. p. Rybickiego o subwencję. Mosty gmi­
na p. p. Jankę w sprawie regulacji Dniestru. Ko- 
łodruby gmina jak wyżej. Manasterzec gmina jak  
wyżej. Terszaków gmina jak wyżej. Powerhów 
gmina jak wyżej. Tylicz gmina i inne p. p. Zbo­
rowskiego o utworzenie urzędu pocztowego w Ty­
liczu.

Gminy i obszary dworskie powiatu Tłuma- 
ckiego, p. p. Zborowskiego, o pozostawienie Sta­
rostwa w Tłumaczu Niepołomice Rada szkolna 
miejscowa, p. p. Madeyskiego, w sprawie niepod- 
wyższania dodatków na cele szkolne. Tekla Ru­
dnicka, wdowa po zastępcy woźnego Wydziału 
krajowego, p. p. Smolkę, o jednorazowy dar z 
łaski. Henryk Hako, uczeń szkoły sztuk pięknych 
w Wiedniu, p. p. Merunowicza, o zapomogę celem 
dalszego kształcenia się w malarstwie. Towarzy­
stwo myśliwych imieniem św. Huberta we Lwo­
wie, p. p. Merunowicza, w przedmiocie zmiany 
przepisów o polowaniu. Adolf Lipczyński, inżynier, 
p. p. Grossa, w sprawie regulacji górnego Dnie­
stru. Towarzystwo przyrodników imieniem Koper­
nika we Lwowie, p. p. Czerkawskiego, o subwen­
cję. Salamon Rimer i Salamon Rosenholz, szynka- 
rze,l p. p. ks. Sawę, w sprawie zniżenia opłaty 
podatku od wyszynku. Kraków, Wydział powiato­
wy, p. p. Mieroszowskiego, w sprawie piętnowania 
bydła. Pruchnik, gmina, p. p. Antoniewicza, w 
sprawie restauracji budynku szkolnego. Pruchnik, 
gmina, p. p. Antoniewicza, w sprawie dzierżawy 
polowania na gruntach włościańskich i noszenia 
broni. Ta sama p. p. Antoniewicza, w sprawie 
amiany ustawy drogowej. Gmina Studzianiec, p. p. 
Romańczuka, o usunięcie wadliwości ustaw gmin­
nych i innych zarządzeń przyczyniających się do 
upadku rolnictwa. Tiapcae, gmina, p. p. Romań­
czuka, o regulację rzeki Świcy. Czajkowice, gmina, 
p. p. Jankę, w sprawie regulacji Dniestru. Nau­
czyciel szkoły czteroklasowej w Komarnie, p. p. 
Jankę, o dodatek drożyźniany. Wincenty Skwi 
czyński, p. p. Jankę, o przyjęcie brata obłąkane 
go Antoniego do zakładu na Kulparkowie. Tkacze 
gminy Komaraa, p. p. Jankę, O wyjednanie, by

Audjencja 
udzielona przez Ojca świętego depu- 
tacji Unitów podlaskich 31. lipca 1884

O godzinie 11-tej rano kardynał sekretarz 
stanu, Jacobini, wprowadził deputowanych do sali 
audjencjonalnej, w której, siedząc na tronie Ojciec 
święty oczekiwał ich przybycia. Na znak dany, 
kardynał opuścił salę. a Ojciec święty przemówił 
do deputowanych w te słowa:

„ Witajcie, dziatki moje!... przyjdźcie do 
mnie... bliżej !“

Tu po odbytej ceremonji ucałowania nóg, 
Ojciec św. wywoływał każdego z deputowanych po 
imieniu i nazwisku, wypytując łaskawie każdego 

nich, czy ma żonę i dzieci, z których okolic 
przybywa i czy szczęśliwie odbył tę daleką piel­
grzymkę.

Po stosownej odpowiedzi na te zapytania, de­
putowani złożyli w ręce Ojca św. prośby swych 
iraci unitów do cesarza rosyjskiego pisane w 
trzech językach : polskim, rosyjskim i francuskim, 
i opatrzone ich podpisami w liczbie dziewięciu 
tysięcy! pięciuset; a jeden z nich tak w języku 
francuskim przemówił:

„Ojcze Święty! Przybywamy w imieniu Ru 
sinów wyznania grecko-unickiego, oraz w imeniu 
całej Polski halickiej, błagać Cię o ratunek prze 
ciwko uciskowi schizmy moskiewskiei. pod którym 
upadamy. Błagamy Cie Ojcze Święty, abyś raczy' 
być naszym orędownikiem i pośrednikiem u N. 
Cesarza Rossyjskiego, i abyś tę naszą do Niego 
prośbę, którą tu, u Twych stóp składamy, raczy: 
przesłać temuż Monarsze, drogą najpewniejszą i 
najszybszą. Zmuszeni jesteśmy do tego kroku, 
gdyż nie mamy, jak inne narody, żadnego organu 
legalnego, przez który moglibyśmy potrzeby i 
skargi nasze temu Władcy przedstawiać14.

Na co Ojciec Święty od por Odział:
„Przyjmuję Wasze prośby, dzieci moje 

przyrzekam Wam, nie tylko doręczyć je Cesarzo­
wi Aleksandrowi, ale i z mojej strony przemówić 
do niego, wstawiając się za W am., i przedstawić 
mu Wasze cierpienia i potrzeby do wiary świętej 
odnoszące się*.

„Daję wam teraz moje błogosławieństwo i 
upoważniam was oświadczyć wszystkim waszym 
braciom, że przez was papież rzymski zlewa swoje 
błogosławieństwo na c ły naród polski i na wszy­
stkich un>tów. Powiedźcie im w imieniu mojem, że 
im cięższe i dłuższe są ich cierpienia, tern wię- 
csza przed Bogiem zasługa. Utwierdzajcie ich w 
wierze i miłości bratniej, a bądźcie pewni, że 
Stolica Święta ani was, ani waszej świętej wiary 
nigdy nie opuści.*

Tu Ojciec święty, wzruszony łzami unitów, po­
wstawszy z tronu, podszedł ku nim, włożył im 
ręce na głowy i błogosławiąc pocieszał łagodne- 
mi słowami, poczem pozwolił ucałować swoją rę- 
tę Następnie, rozmawiając z nimi łaskawie 
o kilku dawniejszych deputacjach z Polski Rusi, 
wymieniając między innemi deputację w czasie 
jubileuszu św. Męczenników Cyryla i Metodjusza, 
wspomniał także o andjencji udzielonej w roku 
zeszłym ks. Czartoryskiemu, hr. Tarnowskiemu i 
Matejce w czasie obchodu zwycięstwa pod Wie­
dniem.

Poczem jeden z deputowanych tak dalej 
mówił:'

„Ojcze Święty ! Utrzymanie obrządku grecko- 
unickiego w Polsce w stanie takim, w jakim był 
przed prześladowaniem, jest jedną z największych 
potrzeb i warunkiem przyszłej pomyślności ludu 
naszego, jak również kościoła katolickiego w 
Ojczyźnie naszej*.

„Przytem, ponieważ w skutek pomocy du­
chownej, jaką księża łacińscy niosą prześladowa­
nym swym braciom unitom, kość* ił łaciński w 
Polsce doznaje również od rządu rosyjskiego coraz 
większego ucisku, przeto lud katolicki i wiara 
św. katolicka razem z unitami błagają cię przez 
nas, Ojcze Święty, o pomoc i ratunek!*

„Dodać tu  musimy, że nikt z Polaków ani 
unitów nie przypnszcza, aby ten srogi ucisk i to 
prześladowanie, ^k ie  znosimy, pochodziło z woli 
N. Cesarza. Jednakże będziemy musieli w końcu 
temu uwierzyć, jeżeli, pomimo próśb naszych, 
nadużycia nie będą ukrócone i dawna swoboda 
sumienia powrócona ; zwłaszcza że zwierzchnicy 
nasi, prześladnjąc nas, powiadają, że wszystko 
co czynią, czyn.ą z woli i w imieniu Monarchy.

„Nie chcąc nadużywać dobroci i łaski Twej, 
Ojcze Święty, zbyt długiem opisywaniem naszych 
nieszczęść i potrzeb, błagamy o łaskawe wyzna­
czenie jednego z dostojników Stolicy św., które­
mu byśmy mogli to wszystko szczegółowo przid 
stawić.*

Odpowiadając na te prośby, Ojciec św. ra­
czył polecić deputowanym, aby natychmiast udali 
się do kardynała sekretarza stanu, celem przed­
stawienia mu tych rzeczy i otrzymania stosownych 
informacyj.

Poczem na prośbę unitów udzielenia im re­
likwii SS., Ojciec św. raczył im przez pośrednic­
two jednego z kardynałów wręczyć dwanaście ta­
kich relikwij.

Przy pożegnaniu raz jeszcze Ojciec św. udzie­
lił apostolskiego błogosławieństwa dla rodzin każ­
dego z deputowanych oraz właBnemi rękam i roz­
dał wszystkim umyślnie na ten cel przygotowane 
drogie upominki.

na wprowadzenie w życie takiego wydawnictwa pe­
riodycznego , potrzeba było od razu znaczniejszego 
wkładowego grosza, na co Jbromne jak dotąd fandu- 
sze własne „Macierzy* nie pozwalały. Dopiero więc 
uchwalony przez wys. Sejm w październiku r. z. da­
tek 3000 zł. na cele wydawnictwa takiego pisma, .u- 
możliwił Radzie „Macierzy* przystąpienie do niezwło 
csnego uskutecznienia powyższego zamiaru i oparcia 
go na realnych podstawach.

Zaraz też w listopadzie r. z. powołano za reda­
ktora A zdzieli dotychczasowego członka Rady wyko 
nawczej, p. Alberta Wilczyńskiego, a po załatwieniu 
niezbędnych przygotowań wstępnych i formalności, 
wydano 1? grudnia r. z. nnmer okazowy tego tygo 
dnika i rozesłano go w 12,000 egzemplarzach za po 
środnictwem Rad powiatowych, do wszystkich gmin 
krajn naszego.

Jakkolwiek to nieco późne pojawienie się i roze­
słanie nnmern okazowego Niedzieli nie mogło oddzia­
łać korzystnie na liczbę pierwszych prenumeratorów, 
ednakże w pierwszem Zaraz półroczu liczba ich do­

szła do 1169 i aa tej wysokości utrzymuje się i przez 
drugie półrocze.

Na powyższą liczbę przed płacicieli złożyli się : 
a) prenumeratorowie przeważnie ze stanu włościańskie­
go 470; b) za pośrednictwem delegatów „Macierzy* i 
księgarni 123 ; c) Towarzystwa oświaty we Lwowie, 
Krakowie, Bochni, Jaśle i Tarnowie 123; d) 19 Rad 
powiat, dla gmin i szkółek 213 ; e) 6 znaczniejszych 
zarządów dóbr 39; f) Kółka rolnicze 181; razem 
1149.

Dla Kółek rolniczych i Towarzystw oświaty, z 
powodu, że inrtytncje te rozporządzają bardzo szczn- 
płemi fndnszami, zniżano cenę prenumeraty 10—20®/# 
opustu

W redagowaniu Niedzieli trzymano się wytkBię

niem biskupstwa Stanisławowskiego, a to już z No­
wym rokiem, w którym to dnin zasiędą nowomiano- 
wani książęta kościoła na stolicach swoich. Biskup 
stanisławowski wraz z kapitułą zamieszka w gmachu 
tamtejszego gimnazjum, a katedrą będzie tamtejsza 
cerkiew miejska Zmartwychwstania Obr.

Z Rady miasta. Na wczorajszem posiedzeniu 
Rady miejskiej uchwalono 1000 złr. jako dodatkowy 
kredyt na przeprowadzenie wyboru posła do Rady 
państwa, takąż kwotę dla urzędu budowniczego na za- 
knpno rnr wodociągowych, dalej 395 złr. na zakupno 
tylnż sążni kwadr, gruntu z realności Łapków dla 
otwarcia zamkniętej dotąd drogi przy ulicy Polnej 
kn nlicy Leona Sapiehy, a wreszcie przeszło 1900 
złr. na założenie rurociągu od placu Akademickiego 
do Chorążczyzny.

W sprawie nowych stacyj pocztowych. Dono 
siliśmy, że Wydział krajowy odniósł się był do krą. 
dyrekcji poczt i telegrafów o zaprowadzenie w kilka 
nastn miejscowościach wiejskich nowych nrzędów po 
cztowych.

Obecnie oznajmiła dyrekcja poczt Wydziałowi 
krajowemu, że w K ą t a c h ,  w powiecie brzeskim 
istniał jnż urząd pocztowy, który ze zniesieniem po 
łączenia pocztowego między Brzeskiem a Nowym Są 
czem stracił rację bytn. Mimo to, chciała dyrekcja 
ten urząd i nadal utrzymać, z powodu jednak trudno 
ści wynalezienia choćby najlichszej ubikacji na pomie 
szczenię poczty, musiała — jak twierdzi — urząd 
ten zwinąć. Oo się stało z tym budynkiem, w którym 
poczta dotąd się mieściła, niewiadomo.

Również co do wprowadzenia w życie proponowa 
nej przez Wydział powiatowy żółkiewski poczty w 
T u r y n c e , oświadczyła dyrekcja poczt, te  urząd 
ten zwinięty został jedynie chwilowo, także dla brakn 
odpowiednich nbikacyj, i że w razie dostarczenia od

rozszerzać zakres pożytecznych wiadomości dla ludu [pomieszczenie uriędn pocztowego, wprowadzi nrządwiejskiego; podnosić go coraz wyżej w jego tak ro i- ^  aQÓw w Je
niczo- zawodowym charakterze, jak i obywatelskim; u-1 ‘ ,

Nieporadność w urzędowania na poczcie głównej
w mieście naszem, przy nadawaniu listów pieniężnych,
przekazów do kwoty 200 złr i telegramów z pienią 
dsmi, dochodzi już do tego stopnia, i tak dotkliwie

nikać bezcelowej polemiki i podawania sensacyjnych 
nowin, a natomiast udzielać zdrowy pokarm nanki i 
moralności, i dążyć konsekwentnie do podniesienia o- 
światy i materjalnego dobrobytu ludn naszego.*

Mamy niepłonną nadzieję, że redakcja Niedzieli !Bn<5 *'e ^aJ® stronom interesowanym, że tradno nie 
w miarę nabywanego doświadczenia nieustannie rozsze I “wrócić aa to uwagi dyrekcji poczt i telegrafów, 
rzać będzie zakres swej działalności, czem skutecznie I Pominąwszy już, że w podwórza głównego gma 
wzmocni usiłowania „Macierzy.* cha "ie Jes‘ oznaczonem, gdzie się rzeczony oddział

Nadmieniamy w końca, że dla zadośćuczynienia I Bnacń°dzi, i że z tego powoda dłago błi ać się trze 
przepisom ustawy prasowej wymaganą przez rząd kan-1 s’® dojdzie do celu, sama kancelarja, a wła-
cję dla czasopisma Niedz\ la w kwocie 3000 zł. zło-1 ściwie przedział dla stron jest tak szczupły, że z po 
żyli po połowie z prywatnych swych funduszów mar-1wodu natłoku, jaki w tern biurze ciągle i „ieje, ka- 
ssałek krajowy dr Zyblikiewicz i przewodniczący w I interesant bywa duszony i obsztnrkiwany nie do 
Radzie „Macierzy* dr A Małecki. wytrzymania. Lecz co ważniejsze jeszcze przydzie-

W sprawie kalendarzowej rzecz obecnie tak da-1  ̂ ony tamt J68* jeden jedyny urzędnik do wszystkich 
leko jest posuniętą, że już w pierwszych dniach paź-1 czynności, który nawet pr j  najlepszych chęciach nie 
dziernika br. „Kalendarz Macierzy Polskiej* na rokMes* wstanie podołać nawałowi pracy. Wskutek tego 
1885 opuści prasę drukarską. Redakcję tego kalenda-1 strony interesowane wyczekawszy się eras godzinę 
rza objął za mocy uchwały Rady wykonawczej p. Wi I* dłużej, odchodzą, nie załatwiwszy tego, z czem przy- 
Bełsa, zrzekając się wszelkiego za trudy swoje z tego i sały- Należałoby tedy wyznaczyć inny lokal i pomno- 
tytnłu wynagrodzenia. (D.n.) I*yó lici tę urzędników, wówczas zaś ustałby natłok

w t a elarji i długie wyczekiwanie paryj.
Oszust W ostatnich dniach pojawii się wr> Lwo­

wie stary żyd, który zapytuje lekarzy, s~czjgólnie 
młodszych, ileby żądali za podróż do chorego w oko 
licy Bnrsztyna Gdy zgodn przychodzi do skntkn, żyd

tala przez ten czas Kosztowało 18.460 rs., czyli ro- 
eznie przeszło 6000 rs. Sumę powyższą hr. Branicki 
wydawał z własnej kieszeni.

Ciekawy mandat. Przy sprawdzaniu wyborór. 
w Sejmie węgierskim spostrzeżono, że poseł Paweł 
R o t h wręczył prezydentowi w roztargnieniu zamiast 
mandatu... rachunek restauratora z Decs na 2500 złr 
za obiad wyprawiony dla wyborców.

Hadżi Loji Kara ffięiienna tego naczelnika 
powstańców bośniackich zakończyła się dnia 26. zm., 
od którego to czasu Hadżi Lojj internowany jest w 
małej fortecy Theresienstadtu. Otr ymnje on 42 ct. 
dziennie i wolne mu przechadzać się po mieście, na­
turalnie w towarzystwie uzbrojonego żołnierza. Pod­
czas długiego pobytu w więzienia zbladło jego obli­
cze, niegdyś brunatne, twarz okolona jest gęstą, 
czarną brodą, a z oczu uderza blask, znamionitjący 
energję i namiętność. Internowany spędza większą 
część dnia na wale fortecznym, gdzie zwrócony ku 
Wschodowi modli się z książki. Od czasu do czasu 
podpisąje się na żądanir publiczności na karteczce i 
sprzedaje ją za mierne wynagrodzenie. Hadżi L< i 
jest tak słusznego wzrostu, że przewyższa o głowę 
najwyższego żołnierza. Dobry humor nie opuszcza go 
ani na chwilę. Niedawno żalił się na ból w nodze i 
żądał lekarza, a gdy tenże przybył, pokazał mu 
Hadżi Loja stołeczek ze kłamaną nogą.

Pomnik jenerała Chanzy. Dnia 28. września 
odsłonięto w B n z a n c y  w Ardenach pomnik jene­
rała C h a n z y ’ego. Jenerał jest synem Ardennów, 
urodził się bowiem we wsi No u a r  t  7 kilometrów 
od Bnsancy. W uroczystości odsłonięcia brali udział 
deputowani i senatorowie departamentu, władze woj­
skowe, towarzysze broni jenerała i naturalnie licznie 
zgromadzona ludność okolicy Statua dłuta rzeźbiarza 
O r o i s y ’ego przedstawia Ohai zy’ego w postawie 
stojącej w jeneralskim uniformie polnym, z prawicą 
opartą na dobytym pałaszu. Na podmurowaniu wy 
ryte słowa: „A Chanzy — ses eompatriotes. “

K R O N I K A .
Lwów dnia 4. października

Wiadomości osobisto. Ks. biskup Albin D u 1 a-1 prosj 0 guldena, aby odpowiedzieć pacjentowi telegra- 
j e ws k i  wyjechał wczoraj rano z Krakowa, udającIfleaBie, a zarazem zamówić konie do pociąga. Nie po- 
się na sesję sejmową do Lwowa. — Wczoraj odbyłJtragbajemy dodawać, że żydek nie pokazuje się Wie­
się w kościele Fanny Marji Śnieżnej ślub złoty pp Jeej do lekarza. W ostatnich ezasaeh można było słj 
Kajetana i Eweliny S t r o ą e r ó w . — Hrabianka Lu- | ł>eń w kołach lekarskich: „Jutro jadę do Bnrsztyna.* 
dwika Ko l o wr  a t - Kr a ko  ws ka ,  przełożona kole I Wczoraj zwrócono naszą uwagę, że w Bursztynie urn 
giaty damskiej na zamku w Pradze, zachorowała I ,jajg wybuchnąć jakaś epidemja, gdyż wyjeżdża tam 
śmiertelnie. Zdrowie generała J o t  nowi c z a ,  I większa połowa lekarzy lwowskich, 
który przebywa na uracji w Baden ’ ' Wiedniem, w wiedn,u okradaioao ad  24. zm. skład zegar- 
polepsza się z dniem Etażdym - -  Profesor b . s t o r j . skradałono. srebrne kotwicz:e remont. z napisem

Franz Undeu kk. Sch&tsmeister* i 1. 70295, 70297, 
70298, 69049. 69048, 72409 ; pojedyncze sr. kotw.

233517, 249690, 19Ó8, 
.250118, 43487, 23618, 54074, 15296, 6178, 5074, 

donoszą, | 4Q893 40202) 24189,35267, 13894, 13897,44830,
 ..................   44825 i 9196; niklowe 1. 110720, aOlOl, 191295,

2536 i 33135; metalowe cylindrowe 1. 33135 i 6

na uniwersytecie w Czerniowcach, dr. Z i e g e l a u e r ,  
otrzymał tytuł radcy rządowego. — Rosyjski jenerał
adjutant ks Piotr W i t t  ge n  s t e i n  przybył dnia 1.1'  9581t 3957Q 250122 
bm do Wiednia. — W Anssee zmarła znana aktorka1 
niemiecka Marja Seewal d .  — Z 
że w tych dniach złożył tam rodak nasz, referen- 
darjnss inżynierji górniczej dr. Kazimierz D n i e
* i e e k ! “ Kościana, « •« * »  inżynierji 1™ ^  damskich remontolrów
górniczej. Pierwszy w dziedzinie górnictwa memie 1

S p ra w o zd a n ie  z c z y n n o śc i 
„Macierzy polskiej”

^  d r u g i m  r o  l t u  j e j  i  s t u l e n i n ,
(Ciąg dalszy.)

Z kolei przechodzić y do czynności, które zajmo­
wały uwagę naszą na posiedzeniach „Macierzy Pol­
skiej.* Posiedzeń takich w ciągu ubiegłego okresu 
było 19, na których rozpatrzyliśmy i ocenili przeszło 
50 rękopisów, z których wszakże tylko piąta część, 
bo 11 , nadawała się do drnku; resata musiała być n 
różnych prnycnyn nwrócoaa autorom.

Dalsze nasne czynności miały za prnedmiot prze­
prowadzenie nchwał zeszłorocznych, 7. czerwca odby­
tego walnego zebrania „Macierzy Polskiej* powziętych, 
a mianowicie przygotowanie do drnkn „Kalendarza 
Macierzy* aa r. 1885. i nałożenie caasopisma dla la­
da, które pod nazwą Niedziela pod opieką i odpowie

ckiego asesor Polak. — W Bonikowie w Pozna Adkiem 
marł d. 30. zm. Stefan Ch ł a pows k i ,  tknięty pa­

raliżem, w 48 roku życia. Urodzony w rokn 1836 
n ojca Annelma, przyrodniego brata jenerała Chła­
powskiego i Emilji z Koczorowskich, siostry zasłużo­
nego w powiecie kościańskim obywatela, nie wystę 
pował śp. Stefan Chłapowski na szerBaej arenie po­
litycznego życia, ale w ciaśniejszym zakresie zajmo­
wał wybitne obywatelskie stanowisko.

Kalzndarz. 8 oho t a  (4.): Franciszka Seraf. — 
Bratysława. Wschód słońca o godz. 6. min. 9, za­
chód o godz. 5. min. 26.

K a l e n d a r z y k  m y ś l i w s k i .  W październiku 
wolno poicwać: aa słonki, jarnąbki, cietrnewie i g łu ­
szce, bażanty i kuropatwy, przepiórki i dnikie gołębie, 
dropie i pardwy, ptactwo błotne i wodne w ogól 
aości; dalej na nające, borsuki, lisy, jelenie i aosły.

Komitet loteryjny Towarzystwa opieki nad we 
teranami wojsk polskich n 1830 i 1831 roku donosi, 
że lista wygranych losów rozesłaną została do panów 
ajentów Tawarnystwa wzajemnych ubezpieczeń, a 0- 
becnie i do wydziałów Rad powiatowych. Dla wiel- 
kicn kosztów musiał komitet odstąpić od myśli dru­
kowania przedmiotów wygranych, pomnąc na cel szla­
chetny i patr, etyczny, tndzież szczupłe fnndnsse To­
warzystwa. Publiczność może być przekonaną, że 
fanty odesłane będą n największą aknratnością i su 
miennością.

Konkurs. Rektorat lwowskiej sżkoły politechni­
cznej ogtassa konknrs do 15. bm. , ceiem ODjadzenia 
posady asystenta przy katedrze mechaniki w tutejszej 
szkole politechnicznej, Do tej posady przywiązane jest 
wynagrodzenie w kwocie rocznych 600 nłr., a będzie 
ona nadaną prnen kolegjnm profesorów nu czas od 
dnia mianowania po koniec września 1886 Podania 
wystosowane do kolegjnm profesorów szkoły polite­
chnicznej i zaopatrzone w potrzebne doknmenta, tu ­
dzież w dowody dokładnej nnajomości języka polskie­
go, należy wnieść do rektoratn tej szkoły przed opły­
wem terminn konkursowego.

Mianowania. Ministerstwo rolnictwa mianowało 
asystentów leśnictwa Fryd. Pantscha, Mac. Borzęckie 
go, Fryd Klnsioka zarządcami lasów i domen; n 
elewów leśnictwa: Józefa Zenczaka, Jana Jasit 
go i Ferd. Polnssyńskiego asystentami leśnict

Ze Stowarzyszenia młodzieży hpidlo 
wykładach wieczornych w Stowarn. młodzieży handlJ  
o których donieśliśmy we właściwym czasie, zaszły 
następujące zmiany: Korespondencję wyprzedzi 2-mief 
się* iny kurs kaligrafji, a wykłady zamiast od godi. 
9—10, odbywać tę będą od godn. 8 —9 wiecnoren.

jeszcze tylko do jntra , sobotr
dzialnością „Macierzy44 w rokn bież. wychodni.

Konieczną potrzebę pisma takiego canta Rada Wpisy przyjm 
wykonawcza już od pierwszej chwili swego działania. 4. bm.
Jeżeli jednak nie ucnyiiła zadość tej potrzebie w ro- Obstf^zetlie ircyl.skupstwa gr. kat. lwowskieg] 
ku jeansie ubiegłym, to pochodziło ztąd jedynie, że ma^wedłti^ Si oa nr-stąpić równocześnie z utworze

Wykaz inspakcjl dyrekcji policji » d 2. paźdz. 
Skradziono panu H. K. kuty wónek wart. 20 nłr., 
a pani K. P. kartkę zast. 1. 92#92 i pulares z 17 ct. 
— Znaleziono kartkę zast. 1. 81583. — Zgubiono 
złotą broszkę owalną.

Kraków 2 . października. (Posiedzenie Rady 
y.)  Na dzisiejsze posiedzenie Rady miejskiej, 

której przewodniczył prezydent dr Weigel, przybyło 
50 radnych, między nimi bawiący na Sejmie rektor 
dr Zoll, Chi-ianowski i hr. Stan. Tarnowski. Prezy­
dent zawiadamia Radę, iż naczelnik wydziału rachuby 
p. Gtttz wypracował instrukcję dla kasy i wydziału 
obrachunkowego, i że odbył szkontro kasy. Na wnio­
sek radcy miejskiego p. Henryka Schwarza uchwalono 
wnieść petycję do rządn, aby godiiny prnyjasdn i od- 
jazda na kolei Transwersalnej zastosowane zostały 
dogodnie dla mieszkańców m. Krakowa. Na wniosek 
radcy dr. Warsnanera odesłano projekt inżyniera, pana 
Oplda, sprowadzenia wody z Tatr, do komisji wodocią­
gowej. Najciekawszem było sprawdzenie wyborów. Re­
ferent, mi byli pp. Friedlein, prof. dr Kasparok, pro 
dr Domański, prof. dr Zatorski i dr Warszaner. Pro- 
testa przeciw wyborom okazały się znpnłaie nieuzasa­
dnione, z tego zatem powoda wybory w zapełności za­
twierdzono, a prezydent miasta od nowo wybranych 
radnych odebrał prsyrseesenia. W dalszym ciągu n- 
chwalono podział na sekcje. Do gospodarczej wybrano 
15 radnych, do skarbowej 13, prawniczej 14, szkolnej 
11, w końcn do wojskowej 7. Dalej nastąpił wybór 
52 komisyj. Co do wyboru wiceprezydenta, uchwalono 
wstrzymać się z nim aż do decyzji w sprawie pre- 
zydeutnry.

Wypadek kolejowy. Wczoraj rano pociąg oso­
bowy idący z Wiednia do Tryestu, uderzył na dworca 
kolejowym w Lablanie w skutek fałs*ywego usta 
wienia zwrotnicy na pociąg towarowy. Dwie osoby 
zostały w skutek tego lekko zranione; lokomotywa 
pociągu osobowego została uszkodzona, a dwa wa­
gony pociąga towarowego zdruzgotane.

Sprzedaż dóbr. Tydzień Piotrkowski donosi, 
że rozległe dobra Kaszewice, położone w powiecie 

trkowskim, nabył w tych dniach niejaki Franci- 
k Falk n Wrocławia za 150 000 rs. Sama oplata 
szacunku wyniosła 6000 rs., stempla «apłaC0n0 

414 rs., a na rnecn kasy miejskiej 300 rs.
Szpital hr. Branickiego. W Stawiszozmch. w po­

wiecie Tarasacnańskim, w r. 1865 W lad: w
Branicki założył własnym kosztem s«pita* ~ a °,e '  
dnych za 24 łóżek. W szpitaln tynH1® ^ . 1  utr«y- 
mnją beipłatnie chorych biednych

Wiadomości literackie i artystyczni .
Teatr. Dziś w piątek dnia 3. października: 

rP r—id ślubem,* komedja w 5 aktach Kanimierza 
Zalewskiego.

Zapowiedziane knneerta. D. P op  p e r ,  zzako- 
mity wiolonczelista, znany już publiczności lwowskiej 

lat poprzednich, przybywa do Lwowa i odegra dn a 
l ł .  bm. koncert w sali Kasyna miejskiego.

W tej samej sali odbędzie się z końcem bm. kon- 
csrt sławnego skrzypka Marcelego R o s s i se współ 
udziałem wybornej naszej pianistki, uczennicy p. Ł. 
Marka, panny W. P a l t i  nger.

W sobotę tj. jutro 4. bm. urnądna „Lutnia* kon­
cert, w którym panna Paltinger również ucnestniczyć 
będzie.

Pan Wilhelm Czerwiński, znany nasz i nlubiony 
kompozytor, wydał ostatniemi czasy następujące nowe 
utwory: Mazurek p. t. „Piosnka“ do słów hr. Al. Fre 
dry (syna), nakładem Ant. Prnesnlaka, do nabycia we 
wsnystkicu księgarniach. Jest to komponycja na głu* 
menso sopranowy, pełna prostoty i melodyjności. — 
Dalej na fortepian: „Romans* i „Bourree.* — Na 
konieo na orkiestrę smyczkową: I. „Rondo k la po- 
lacca*; II. „Berceuse*; III. „Marche antique.* Osta 
tnie te utwory wydane są w Wiedniu.

Przedstawienie amatorskie w Stowarzyszeniu 
„Gwiazda* nie odbyte 21 . września, z przyczyn od 
Stowarzyszenia niezależnych, odbędzie się w niedzielę 
5. bm. z niezmiennym programem.

Koncert urządnony staraniem Towarz. „Spójnia', 
na rnecn fnndnsnn, prnennaczonego na rozpowsc jchni - 
nie nlepsnonych warstatów tkackich, odbędz. się w 
Kisynie miejskiem nie d. 8 . leen 13. bm o godz. 8 
wieczorem z następującym programem: Część J. l )
Engelsberg. „Samotnik* wykona Towaru „Lntnia “ 
2) a) Chopin. Balladę as dnr; bl Szaber; Liszt. Pieśń 
„Anf dem Wasser*, odegra p. Wanda Paltinger. 3) 
Solo sopran * 4) Ernst. Fantazje : op. „Otello* 0-
degra p. Wolfstbal. 5) Gnmbert. Moja pieśń, odśpiewa 

Czerny. — Część II. 6) a) Chopin Noctnrz des 
dnr; b) List. Yeaeciae Napoli, odegra p- Wanda Pal­
tinger. 7) Solo sopran * 8) a) Sarassate. Romance; 
b) Zarzycki. Mazurka, odegra p. Wolfathal. 9) a) 
Gnmbert. Śpiewający wdzięczni; b) Senderi. Dormi 
pure odśpiewa p. Czerny. 10) a) Jan Gall. „Tr.kt*; 
b) Niednielski. Krakowiak, odśpiewa Towarzystwo 
„Lutnia.* — Należy się spodniewać, że zarówno cel 
snlachi tny, jak i sam doborowy program tego kon­
certu napełnią szczelnie w powyższym dniu salę 
Kasyna miejskiego.

bez różnicy itann

Z izby sądowej-
Kraków 2. października.

(Morderstwo to L"\tczy.)
(Ciąg dalszy.)

O godzinie 9ej rano rozpoczęto dziś rozprawę 
przesłnehaniem Gitli R i 11 e r.

Podobnie jak mąż jej, caoje się 0na niewinną 
zarzuconego jej cnynn. Prawdą jest, że Mnicbówna 
była n nich w pierwszą niedziele adwentn, potem jej 
nie widniała i dopiero w jakiś czas potem °4 Sto- 
chlińskiej dowiedziała się, Franka gdzieś zagi­
nęła Przewodniczący konstatuje, że dom4, Kitterowa 
prnecnyła tema, żeby Muichówna była “ w rne- 
cnoną niedzielę adwentową, owszem twierdziła, te ją 
widziała ostatni raz w 2 lub 3 tyljeJeie po kacz­
kach ; podobnież twierdziła, że Jlnichówna ran tylko 
n nich nocowała, a dziś prnyznsje, że dwa lab trzy 
razy. Na dalsze zapytania odpowiada Ritterowa, że 
Stochliński żył z nimi dobrze, i dość często nawet 
u nich bywał; o tern, te JeJ Mojżesz miał napa­
stować Telesiową, słyszała od Aużącej Balasionki. 
Dopiero w sądzie po ra* pierwszy dowiedziała się, 
ze posądzają jej’ meźe o bli*8ae 8tognnki z Mniehć 
wną, poprzednio nigdy od nikogo o tern nie słyszała. 
Oo do pogłoski, *e ®*el 2 Franką w stosnnkach zo­
stawał, to slys«a*a to od niego samego, który przy­
szedłszy do Ritterów opowiedział, ie go ladzie po- 
sądzają. *e °n °hcąc się pozbyć Mnichównej, gdzieś 
ją zatracił. Następuje przewodniczący okazuje oskar­
żonej P̂ aa piwnicy. Ritterowa zgodnie 2 2eznaniami 
męża objaśnia jej podmiał; twierdzi, w jesieai 
1881 roku miała w piwnicy około 75 korcy ziemnia­
ków. Przewodniczący konstatuje znown z ak ów, te 
poprzednio podawała oskarżona tylko 45 koroy. Oka- 
■aną siekierę uznaje za własność; przyznaje, że była 
ukrytą aa saafą, lecz ukryła ją tam dlatego, że 
dzieci szkodę nią robiły. Po nkrycin siekiery zapo­
mniała o niej, i dlatego słnehana w sądzie począt­
kowo podała, że tylko dwie siekiery mają w domn. 
Tamtych lekier nie nkrywała przed dziećmi, bo były 
ciężkie i dzieci udźw ig^  jck nje mogły. Nieprawdą 
jest, żeby na tej siekierze widziano krople krwi lnbu a u j i g  u u u ł j o u  ,  t  ,  r    * -     * -------------   r   * ------------ -

i wyznania. Szpitalem zarządza lekarz. Który ma do włosy ludzkie; znaki, jeżeli jakie były, mogły po- 
pomocy chirarga i awooh posługaczy. W ciągn osta- chodzić od tego, że tą siekierą obcinała gęsiom dzio- 
tnich trzech lat w powyższym szpitalu otrzymało po-. by. Noty uznaje oskarżona za swoją własność 
moc bespłatną w chorobie: w roiu 1881. osób 299,| (O. d. n.)

1882. 370, w r. looo- 008. Utrzymanie Bzpi- ---------------w r,
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Wiedeń 87. września.

(Z  Trybunału administracyjnego.)
Wydział powiatowy Jarosławski orzeczeniem a 

dnia 30. sierpnia 1882 roku naaał drogę wiodącą ae 
Surmacz .w':! praea las Bały do Cienkiego nagminną 
drogę publicsną, i na tej podstawie gminę Surma- 
caówke do ntraymywania tej drogi zobowiąaano.

Praeciw tema orsecseniu wniosła gmina Surma- 
caówka rekurs do Wydalała krajowego, który za- 
twierdził oraecaenie Wydziału powiatowego, a następnie 
przeciw temuż ostatniemu wniosła zażalenie do 
Trybnnałn administracyjnego.

Po przeprowadzeniu rozprawy a daia 26. b. m. 
ogłosił Trybunał administracyjny orzeczenia, którem 
zażalenie gminy Surmacsówka jako nieuzasadnione od­
rzucił.

W ustnie ogłoszonych motywach podzielił Try­
bunał administracyjny zupełnie zapatrywanie prawne 
Wydziału krajowego w obronie wyrażone, a miano­
wicie oświadczzył, że §. 11. ustawy drogowej ma 
być zastosowany do dróg gminnych, znajdujących sic 
także w obrębie dotyczącego obszaru dworskiego, że 
okoliczność jakoby powyżBza droga gminna tylko w 
granicach obszarn dworskiego się szajdowała, nie 
ujmuje jej charakteru drogi publicznej gminnej. Na­
stępnie podniósł Trybunał, że w niniejszym wypadku 
droga ta musi być tern bardziej jako publiczna uwa­
żaną, gdyż żaląca się gmina nawet nie twierdziła, 
a tern mniej dowiodła, że obszar dworski drogi tej 
wyłącznie tylko do swojego nżytkn używał i nikomu 
innemn używać jej nie pozwolił, a nakonieo, że do 
wody przeciwnego staną rzeczy są niedostateczne, i 
mianowicie, że operaty katastralne z roku 1852 jako 
w innym eelu ułożone, co do charakteru drogi, jako 
drogi publicznej, żadnego nie stanowią dowodn.

Gospodarstwo, przemysł i handel.
Bank krajowy wycofał z obiegu po dzień 1. pa­

ździernika b. r. i poddał zniszczeniu następująoe obligacje 
komunaine I. emisji:

6 sztuk z aerji A. po 100 nr. 1X6, 181, 165, 172, 
181, 219;

1 sztukę z serji B. na 1000 złr. nr. 21;
1 sztukę z aerji C. na £000 złr. nr. 11.
Galic. Bank kredytowy. W f iz z dniem 80. wrze­

śnia 1881. A /gnaty kasowe 39.000 złr. Wkładki na ksią 
ieozki 1,045 789 złr. 32 ot.

Anetro-węgierski uwiąż ek handlowo - e low y. 
W sprawie odnowienia związku handlowo-cłowego między 
Austrją a Węgrami donoszą ■ Budapesztu do .Fremden- 
blattu,“ te rząd węgierski jnś w czerwon powziął nohwałę 
wezwać ministra hmDdlu i finansów do sformułowania swo­
ich żądań, by na ioh podstawie odpowiednie mógł 
zająó atanowiako. Niedawno wezwano także rząd przędli- 
tawski, by poozynil kroki przedwatępne, aby módz roko­
wania rozpooząć. Gdyby przedwstępne rokowania przepro­
wadzono, lie potrzebaby wypowiedzenia dotychczasowego 
nkładn, wystarczyłaby ustawa dodatkowa. Rząd więo wę­
gierski życzyłby sobie bardzo obejścia wypowiedzenia — 
w każdym razie ohoe on warować interesa kraju l dokłada 
attrań, by układ w swoim czasie na nowo wszedł w żyoie.

G 2 a .o le x s L .
W Auberriliers w pobliżu Paryża były one 

gdaj dwa wypadki choroby na cholerę sporadyczną, 
które zakończyły się śmiercią. Podług wykazu 
urzędowego od dnia 20. do 26. września umarło 
177 osób na cholerę, podczas gdy w tygodniu 
poprzednim umarło 210 osób. Gmin zakażonych 
jest 62. W departamencie Sekwany były dwa wy­
padki śmierci na cholerę.

[Telegramy.]
Genua 3. października. (Ureęd.). Król Birmy 

przesłał na ręce swojego konsula w Genui, dla 
dotkniętych cholerą rodzin tego miasta 5.000 
franków. W ciągu doby t. j. od godziny 10. wie­
czór 1. bm. do 8. wieczór 2. bm- zachorowało w 
Genui na cholerą 17 osób.

W Neapolu od godziny 4 . po południu l.bm . 
do 4. po południu 2. bm. zachorowało 72 a umarło 
40 osób.

Przegląd polityczny.
Lwów 3. października.

Na zebraniu delegatów Wielkiego Księstwa 
Poznańskiego, postawieni zostali na kandydatów 
do parlamentu niemieckiego: r. Julian Che ł -
m i o k i  z Żydowa, Ludwik My c i e l a k i  z (Ja.

'łowa, Ludwik G r a e v e  ae Słowikowa, Teofil 
M a g d z i ń s k i  a Bydgoszczy, ks. dr. J a ż d ź e w -  
i ki  ae Zdun, książę Ferdynand R a d z i w i ł ł
z Antonina, Stefan C e g i e l s k i  z Poznania, Józef, _________
K o ś c i e l s k i  a Karczyna, Każmirz C h ł a p o w s k i  (stronnictwo prawa), 
■̂a» iiuzrwuzmaaussazzzHZMWiMBBB!

z Kopaszewa, Stanisław C h ł a p o w s k i  a Szółdr, 
Leon hr. S k ó r z e w s k i  a Lubostronia, Stefan hr. 
K w i l e c k i  a Dobrojewa, ks. Leon G a j o w i e c k i  
a Chodzieżą, ks. dziekan R o e h r  ze Zbąszynia, 
Adolf K o c z o r o w s k i  z Dębna.

Ministerstwo spraw wewnętrznych rozstrzy 
gnęło a powodu rekursu praeciw rządowi krajo­
wemu na Sziąsku, że koszta przymusowego szcze­
pienia ospy mają byó wszędzie pokrywaue z fun­
duszu krajowego a nie zagranicznego.

Od czasu wykrycia tajnej drukarni anarchi­
stycznej na przedmieściu Neulerehenfeld, areszto­
wania anarchistów mnożą się w Wiedniu z ka­
żdym dniem. Obecnie siedzi ich już 23 pod klu­
czem, a między nimi i ich tylokrotnie w ostatnich 
czasach wspominany przewódca B r a d y , wydany 
przed kilku dniami przez władze bawarskie rzą­
dowi austrjackiemu. Charakterystyczną cechą or­
ganizacji anarchistycznej jest okoliczność, że cały 
ruch wiedeński kierowany był przez ostatnie kilka 
miesiący zdała t. j. z Monachium, gdzie właśnie 
przebywał od przeszło pół roku Brady.

Dn. 1 bm. stawali przed sądem wyjątkowym 
w Wiedniu dwaj członkowie radykalnego stronni­
ctwa robotniczego, Aug. B a r 1 1 i Franc. E r 1 1, 
oskarżeni o rozpowszechnianie numerów pisma Zu- 
kunft, których treść uzasadnia zdradę stanu. Pod- 
sądni utrzymują, że inkryminowane artykuły otrzy­
mali od nieznajomych. Prokurator P e 1 s e r po­
dejrzy wa oskarżonych o wspólność z niedawno od­
krytą tajną drukarnią anarchistów. Bartla zasą­
dzono na 2 lata ciężkiego więzienia, E rtla na 8 
miesięcy aresztu.

W dzielnicy F a r o r i t e n  we Wiedniu zawią­
zuje się polityczne stowarzyszenie słowiańskie, 
złożone przeważnie z Czechów. Statut ma być 
podany wkrótce do Namiestnictwa celem zatwier­
dzenia. Inicjatywę przypisują demokratom i wpły­
wowym antysemitom. Jedni i drudzy rywalizują o 
względy Czechów w obec zbliżających się wybo­
rów do Rady państwa.

Na posiedzeniu Sejmu salcburgskiego dnia 30. 
b. m. postawiło stronnictwo, liberalne wniosek o 
zmianę ordynacji wyborczej zmierzający głównie 
do tego, ażeby dać głos przy wyborach do Sejmu 
każdemu uprawnionemu do głosowania na repre­
zentantów gminy, i ażeby w kurji większej wła­
sności podatek domowoczynszowy tylko w jednej 
piątej części wpływał na uprawnienie do wyboru, 
rozpoczynające się od kwoty podatkowej stu złr 
rocznie. Jak wiadomo, istnieją w Salcburgskiem 
małe ciała tabularne, na których stoją domy miej­
skie, opłacające stosunkowo wysoki podatek czyn­
szowy, co pomnaża liczbę wyborców w kurji 
większej własności.

Projekt rewizji ordynacji wyborczej partji 
konserwatywnej Sejmu gradeckiego ma — jak po­
wszechnie sądzą — na celu podział kurji większej 
posiadłości na dwie części, by zapewnić mniejszo­
ści stanowiącej trzecią część wyborców, odpowie­
dnią i sprawiedliwą reprezentację. Nadto chcą 
konserwatyści kilka miejsc przemysłowych, które 
wybierały dotychczas z kurją gmin wiejskich, 
wcielić do kurji miast—wrzekomo z powodu nie­
zgodności interesów tychże z interesami gmin 
wiejskich.

Wiedeńskiemu korespondentowi Narodnich 
Listów, który udał się do Buda-Pesztu w celu 
zbadania opinii publicznej węgierskiej w sprawie 
znanych zajść kroackich, oświadczył w dłuższej 
rozmowie Apponyi, że jakkolwiek ztoi on w obec 
gabinetu Tiszy w opozycji, opozycja jego odnosi 
się jednakowoż tylko do spraw i polityki domowo • 
węgierskiej. W kwestji kroackiej stoi on znpełnie 
na stanowisku gabinetu i będzie popierał wszelkie 
ewentualne środki represyjne przeciw Kroatom 
względnie Starcewiczowskiej partji.

Partja niezawisłych Sejmu węgierskiego roz- 
dwojonadotychczasjz powodu zapatrywania w kwe­
stji żydowskiej i unii personalnej, połączyła się 
znów pod wspólnym programem tak, że nawet 
antysemici pozostaną w klubie. Czy zgoda długo 
potrwa szczególnie w kwestji pierwszej, czas 
okaże.

Zagrzeb był w tych dniach widownią 
krzykliwych demonstracyj S t a r c z e w i c a a n .  Po­
wóz, w którym jechał Dawid S t a r c z e w i c z  na 
otwarcie Sejmu ozdobili studenci kwiatami. Głośne 
okrzyki towarzyszyły mu przez wszystkie ulice. 
Gdy powóz przyjechał na plac Marka, huczne 
„Zivio* tłumów ludn nie miało końca. W sali sej­
mowej przyjęli towarzysze polityczni S t a r c z e w i

ludu odprowadziły trybuna do hotelu. Rozruchów i niu projektu osobnej komisji, odesłano wniosek 
żadnych nie było. Po demonstracji rozeszła się [ H e r  b s t  a wszystkwini głosami, wyjąwszy lewicę
..............................  -  -- - JjQ komisji reformy wyborczej.

Peszt 3. października. Ung. Post. potwierdza
podejrzenie, skonstatowane już ze strony rządu,
że mianowicie zaraza będąca w Preszburgu, za­
wleczoną została przez pąs-icn transport bydła. 
Rząd węgierski wysłał już do Pres: burga radcę 
dworu Lipth*i’a, który zarządzić ma środki kon- 
tumacyjne i zamknięcie przyszłego targu.

Brema 3. października. Reprezentant nie­
miecki L i i d e r i t z  w Angruptąuena otrzymał w 
dniu 9. sierpnia od kapitana ni mieckiej korwety 
R a v e n ’a doniesienie, że terytorjum pobrzeża An- 
rapequeny zostało oddane pod opiekę Niemiec, i 

niemieckie sztandary i słupy graniczne wbito. 
Raren udał się do rządu niemieckiego, aby o po­
wyższych faktach uwiadomiono niemieckie i an­
gielskie statki wojenne, przybijające do lądu An- 
grapequeny.

Rzym 3. października. Car nadał M a n c i -  
n i e m u  wielki krzyż Aleksandra Newskiego. 
W komunikacie odnośnym pisze G i e r s ,  że od- 
szczególnieniem tern chce car wyrazić szacunek 
swój dla zasług Manciniego wjdziedzinie umiejętności 
prawa, a zarazem zamierza okazać, ile zależy 
mu na utrzymaniu i wzmocnieniu stosunków przy­
jaznych między obudwu temi rządami.

Z okazji rocznicy okupacji Rzymu miasto 
wczoraj ustroiło się w chorągwie i sztandary, 
wieczorem wspaniała iluminacja.

Paryż 3. października. Ca m p e n  on przed­
łożył na dzisiejszej konferencji ministerjalnej 
projekt reorganizacji armji kolonialnej.

Zbiorowy kredyt na cele wyprawy chińsko- 
tonkińskiej nie przekracza do końca br. kwoty 
10 miljonów.

Ostatni zamach dynamitowy w Cy ilenoble 
koło Macon, wyrządził ogromne szkody. Mieszkań­
cy tej miejscowości są przerażeni.

Petersburg 3. października Journal St. Pet. 
zaprzecza doniesieniu Rep. Prane., jakoby pomię­
dzy ambasadorem rosyjskim N e l i d o w e m  a 
Portą powstały pewne nieporozumienia z powodu 
kosztów wojennych, i jakoby z tej przyczyny Ne- 
lidow udał się w dłuższą podróż po Archipelagu, 
a zarazem, że podróż ta  stoi w pewnym związku 
ae zjazdem trójcesarskim w Skierniewicach. Dzien­
nik rzeczony konstatuje przy tej sposobności, że 
rząd rosyjski może uskarżać się na częste i nie­
spodziewane przerwy w wypłacie wspomnianych 
kosztów wojennych.

Śioiet donosi, że w komisji dla spraw żydow­
skich postanowiono przekazać prowadzenie me­
tryk żydowskich, będące dotychczas w zakresie 
rabinów—organom policyjnym, z tern atoli Ogra­
niczeniem, iż nie mogą one bynajmniej dotykać 
religijnej strony w tej sprawie.

ludność do domów. Policja zachowywała się wy­
czekująco. Jest to zjawisko charakteryzujące uspo­
sobienie.

Berlińska National Ztg. donosi, że gdy po 
obiedzie w Skierniewicach trzej cesarze razem 
stali, rzekła carowa do Bismarka: .Szczęśliwą
się czuję, widząc ich trzech razem stojących; tak 
powinno było być już dawno, i tak na zawsze 
zostać powinno.8 Bismark odparł: .Co też i ja
sobie wziąłem za cel żywota; a gdyby sięto sku­
tkiem nieubłaganych stosunków niemożliwem sta­
ło, to nowe przeobrażenie już mnie n'e obaczy 
ministrem.8

Tagblatt berliński donosi, że G l a d s t o n e  
zamierza jak najrychlej wycofać wojska angiel­
skie z Egiptu.

Konferencja międzynarodowa dla oznaczenia 
pierwszego południka została wczoraj otwartą w 
Waszyngtonie, w obec reprezentantów 22 krajów.

Konserwatywne i rojalistyczne dzienniki pa­
ryskie występują przeciw porozumieniu między 
Francją a Niemcami i porównują F e r r e g o  zBa-  
z a i n e m ,  zarzucając mu, że Francję okrywa 
hańbą.

Ze Stambułu donoszą do Pólit. Corr., że kon­
flikt z powoda m i ę d z y n a r o d o w e j  k o m i s j i  
s a n i t a r n e j  bynajmniej jeszcze nie jest zaże­
gnany. Wszyscy europejscy członkowie komisji— 
z wyjątkiem angielskiego dr. D i z  o n — zasuspen- 
dowali z powodu nomiuacji przez Portę świeżych 
siedmiu ottomańskich delegatów regularne posie­
dzenia. Sądzą że Porta nie byłaby się zdecydo­
wała na ten krok — gdyby nie była mogła liczyć 
na Anglję.

Z Londynu donoszą, że wybitniejsi członko 
wie angielskiego stronnictwa konserwatywnego 
wybierają się na kontynent celem odbycia narady 
z austrjackimi, francuskimi i niemieckimi konser­
watystami w sprawie anarchistów.

.Biuro Reutera8 donosi b Wady Halfa, że 
wszyscy polityczni więźniowie w Dongoli wypu­
szczeni zostali na woluość.

Tulimy własna Mmti Poiw
(C.) Wiodę A 2. października. AUianee israelite 

wysłała do Galicji delegata celem zbadania sto­
sunków w szkołach, a mianowicie w celu bliższe­
go poznania t. zw. chajderów. Ten delegat przed­
łożył już swoje sprawozdanie, w którem oświad­
cza, że owe szkoły szkodzą żydostwu i że należy 
zreformować je zasadniczo ze względów etycznych, 
pedagogicznych i sanitarnych.

(D.) Wiedeń 8. października. Pomiędzy koleją 
Transwersalną a koleją Karola Ludwika przy­
szedł do skutku kartel, na mocy którego dyrekcja 
kolei państwowych ustępuje kolei Karola Ludwika 
50'/o transportu. Jest to znaczne ustępstwo ze 
strony kolei Transwersaluej, przedtem bowiem ofia­
rowała ta  kolej tylko 25% transportu. Ustępstwo 
to tyczy się także linii Stanisławów-Stryj-Chyrów- 
Przemyśl, która to linia dawała dotychczas naj­
więcej trudności w porozumieniu. Obecnie więc : 
na tej linii nastąpi podział transportu .n a  poło 
wę.* Pertraktacje w tym względzie prowadził ze 
strony dyrekcji kolei państwowych radca dwora 
S t e i n g r a b e r ,  ze strony zaś kolei Karola Lu­
dwika referent spraw . komercjalnych radca L e- 
w ic  ki.

(D.) Wiedeń 3. października. Celem porożu 
mienia się z angielskimi akcjonarjuszami w spra­
wie obligów pierwszeństwa kolei czerniowieckiej, 
udali się ztąd dwaj członkowie dyrekcji tejże kolei 
do Londynu.

Moskwa. 3. października Organ Katkowa do­
nosi, że w Skierniewicach nie spisano wprawdzie 
żadnej ugody, mimo to jednak osiągnięto zupełne 
zabezpieczenie rzeczywistych interesów trzech 
mocarstw, a przedewszystkiem wzmocniono zasadę 
monarchizmu i zapewniono wspólne środki prze­
ciw anarchizmowi. Przy tej sposobności udziela 
Katkow Austrji przyjacielskiej rady, .ażeby nie 
przedsiębrała żadnej akcji na wschodzie na własną 
rękę, gdyż mogłoby to niekorzystnie wpłynąć na 
jej własne stosunki8.

Telegramy biura koresp.a
Praga 3. października. W Sejmie motywował 

Wydział kraj. przedłożenie swoje w sprawie pro-

w złocie 102*25, Galicyjskie oblig. indemnizacyjna 101 25 
Losy regulacji Cisy 115*40, Losy tureckie 20*50, Węgiere- . 
renta 93*32, Akcje banku związkowego 103'—, Akcje bank- 
obrotowego —*—, Akcje kolei węgiersko-galicyjskiej — 
Akcje koici państwowej —*—, Rubel papierowy 1*23 •/,. 
Węgierskie losy 114*70, Marek niemiecki 59*50. Usposofc •- 
•ńe: utwierdzone.

W i e d e ń  d. 2. października godz. 5 mi*. 51. Jednolić? 
dług państwa w banknotach 80*85, w srebrze 8195, Rent 
w złocie 103*—, 6*/, sustr. renta maroowe 95 96, Akcje 
banku wiedeńskiego 856*—, kredytowego 291 50, Londy 
121*56, Srebro —*—, Napoleonder 9*667,. Dnkat oee. 
men. 6*77, 100 marek niemieckich 69*75. 

l i  e r - l i n  d. 2. października godzina 5 min 30. Rosyjsk 
■"knoty 206 50, Akoje kredytowe 484 50, Lombarć 

261*50, Galicyjskie 113*25, Kolei rumuńskiej 60*90, Austrjo 
okie banknoty 167*45. Po zamknięciu giełdy: kredytów* 
—*—, Lombardy —*—.

I P a r j r *  3°/0 Renta 78 21.
T e l e g r a m y  z b o ż o w e  d. 2. października. W i * 

Aeń:  Fszenioa 775, do 9*— złr., żyto — — do 
złr , jęczmień —*— do —*— złr., koknrudza —*— dc 
—*— złr., owies —*— ca —•—, okowita pr. 10 000 liter 
procent 39*60 do 39*76 złr B u d a p e z t : P l  enioi 100 
kilogramów (na jesień) 787 do 7*89 złr., rzepak 
(na sierpień-wrzesień) —*— sir. B e r l i n :  Pszenica żółta 
na lipieo) 160*— m., Łyto — *— m.. spirytus loor 
47*— m., olej rzepakowy 51*80 m. P a r y ż :  męki 159 
klgr. 46*— tr., olej rzepakowy — , spirytus —*— fr.

N a f t a .  W i e d e ń  3. października: 14-— do 14*25 
Br e ma :  7*45 do —*—. H a m b u r g :  7 60, na lipiec 
7*60 na sierpień - grudzień 7*75. A n t w e r p j a :  na 
lipieo 19*—. N o w y-Yo r k : 7*T/,. F i l a d e l f i a :  7*,/1.

c z a  nader serdecznie.^ opuszczeniu bud ynku jelitu reformy wyborczej. Przekazano je komisji
piętnastu. Lewica głosowała przeciw przedłożeniu, 
a H e r b s t  uzasadniał wniosek swój o rozszerze-

sejmowego tłumy powitały S t a r c'z e w i o z a pono- 
wnemi okrzykami. Po nabożeństwie bezustanne 
„Zivio Starcewicz8 i ,Zivila stranka prawa8

wznoszone przez mnóstwo

Wiadomości giełdowe
L w ó w  d. 2. października. (Z Izby handlowej) I Akoje 
sztukę: Kolei gsl. Karola Ludwika 4 200 złr. c7 *— do 

274*60, Kolei Lwow.-Czern.-Jassy 192*— do 195 60, Banku 
hipot. galio. 285*— do 290*—, Banku kred. gal. 238*— do 
243* —. II. Listy zastawne na 100 złr. wal. austr. Towaru. 
kredyt, gal. ziem. 6®|, 98*60 do 99*60, Towarz. kredyt, 
gal. ziem. 4•/. 9160 do 93*20, Tow. kred. gal. ziem. 5•/. 
98*60 do 99*60, Tow. kred. g a l ziem. 4*/, 86*70 do 87*70, 
Banku krajowego 47,*/, w a. 91— do 92*—, Bankn 
hip. gal. 6•/, 101*60 do 102*60, Bankn hip. gal. 6°/, 97*26 
do 98*26, Banku hipot. gal. z 6*/. prem. 99*20 do 100*20, 
III. Listy dłużne za 100 złr. Galio. zakl. kred. włość. 
6•/' 60 25 do 62*60, Gal. zakł. kred. włośo. 6*/. 60*26 do 
62*50, Ogólno roln. kredyt, zakł. dla Gal. i Buk. 67, los
w i 15 ...•  do —*—, IV. Obligi za 100 złr. indemniza-
oyjńe galio. 6*/, 100*36 do 101*36, Komunalne gal. Zakład 
kred. włośo. 67, -* — do — , 67, Obligi komun. Bankn 
kraj. I. emigji 96*75 do 87*76, Pożyczki krajów, z r. 1873 
6*1, 102*76 do 104*—, Pożyczki krajowej z r. 883 
90*80 do 91*80, Losy miasta Krakowa 17*50 do 19 25, 
Losy miasta Stanisławowa 22*60 do 24*60. V. Mone 
Dukat holenderski 6*64 do 5*74, . ukat cesarski 5*68 do
5*78, Napoleonder 9*62 do 9 72, Pół-imperjał rosyjski 9*46 
do 10*06, Rubel rosyjski srebrny 1*54 do 1*64, Rubel rosyjski 
papierowy 1*227, do 1*247„ 100 marek niemieckich 59*45 
So 60*20, Srebro za 100 złr - * -  do - * - ,  Kupony 
w srebrze za 100 złr. — *— do —* - . Pierwsza cyfra 
wszystkioh pozyeji znaczy: .płacę,8 druga .żędaję.* 

W i e d e ń  d. 3. października godz. 10. min. 30. Akujt 
kredytowe 288 25, Anglo-Austr. 104*76, Akoje bankn Onioi. 
87 60, Kolej Karola Ludwika 271*—, Połudc. —■—, 
Renta papierowa —*—, List] m a w ie  gal'*? banku hipot. 
— , Galicyjski bank rustykalny —*—, Obligi 47j*/, 
potyczki krajowej z roka 1883 91*—, Losy z roku 
i364 —*■—, Napoleonder 8 667,. Bubel papierowy 1*237,. 
0 sposobienie: lepsze.

y p i . . d e ń  d. 2. październiku godz. 1 min. 40. Ako;t  a!p. 
tom. gum. 84 90, VVęg. akcje kredyt. 288*25, Akcji sag o 
austr. 15*10 Akcje banku Un*'-. 87*60, Akojr Karol*
Ludwika 271*—, Akoje kolei północnej 239 50, Akcje kole. | 
południowej 148 80, Akoje

Przyjechali do Lwowa dnia 3. października.
HOTEL ŻORZA. L. hr. Myoielski z Poznania, L. 

Bromirski z Faszozówki, K. Pickel z Moguncji, E. Stern- 
klar z Tarnopola.

HOTEL ANGIELSKI. Z. Zaleski z Rosji, E. Olecho­
wski z Żurkowa, M. Czajkowski z Żerawy, J. Janioki 
z Ostr * rca, K. Malinowski z Dobozyo, M. Strać z Ba- 
czyny.

HOTEL WARSZAWSKI. S. Wojatschek z Przemyśla, 
J. Fiedler z Kołomyi, J. Dobrudzki zBursztyna. K. Samn- 
lewioz z Tarnopola.

HOTEL KRAKOWSKI. A. Podoski z Rosji, A. Kraut 
z Dhnowa, R. Laskowski ze Stanisławowa, K. Buchelenze 
Stanisławowa.

HOTEL LAZARUSA. A, Lindner z Wiednia, M. Ma- 
jerowioz z Tarnopola, W. Muller z Opawy, A. Kowalewski 
z Nowegosioła, K. Nawarski z Halioza, J. Stędnioki z Krzy- 
manim.

t
BANK KRAJOWY

*̂ re L w o w ie  i  *w *41 zeustępstwacłs.
przyjmuje lokacje gotówki: 

na 3, 37, i 4°/, a s y g n a t y  k a s o w e  
na 4°/, k s i ą ż e c z k i  w k ł a d k o w e  

(500 złr. bez wypowiedzenia).
Bank kupuje i sprzedaje po kursie dziennym:

47,“/, listy zastawne Bankn krajowego, 2408 11—0
b*l, obligacje komunalne Bankn krajowego,
47,% i 67, obligacje poźyozki krajowe.

WINO CHASS1NG z pepsynę i D iastazę (czyn­
nikami naturalnymi i niezbędnymi dla funkcji trawienia).

W 1864 o W inie Chassing złożono bardzo pochlebny 
raport paryzkiej akademji medycznej. Od tej chwili pro­
dukt ten otrzymał nagrody najwyższe na wszystkioh wy­
stawach gdzie się znajdował. W 1883 r. rads złożona 
z uczonych sędziów na wystawie produktów farmaceuty­
cznych w Wiedniu przyznała mu dyplom na medal złoty. 
Kilka miesięcy zaledwie jak otrzymał znowi takę sarnę 
nagrodę na Wystawie w Kalknoie, w Indjach. Wt *J -ie 
to wino jest dziś znsne i cenione w leczeniu o r g a n ó w  
t r a w i e n i a ,  g a s t r a l g j i ,  b o l e ś c i  ż o l ę d k a ,  t r u ­
d n e g o  p o a r o t u  do z d r o w i a ,  u t r a c i e  s i ł  i a p e  
t y t n ,  u p o ś l e d z o n e m u  i t r u d n e m u  t r a w i e n i u  
( d y s p e p s i i )  eto.

Znąj inje się w głównych aptekaoh. 2081 9—12

Wszelkie informacje
co do pewnej i  korzystnej

lokacji kapitałów
udziela chętnie jak  najdokładniej 3

AUGUST SCHELLENBEEG
DOM BANKOWY i KANTOR WYMIANY 

W E LW OW IE.

lei P1
kolei Alfdldzkiej 178 —, Akcje I Dr. Bronisław ChwistekStaatsbahn 303 90, Akoje kolei Lwowsko-Czerniowieckiej . . .  „

192*60, Akoje kolei węgier. pólnoono-wsohodniej 166*76, sekundarjusz przy szpitalu powszechnym w Jasie
ordynuje w  domu p. Józefa Pollaka.nie praw a wyborczego na 5-guldenowców. Po prze- Wiedeńskie losy 125 60. Akcje kolei Rudolfa —*--, Akcje

mowie p. Zeithammera przeciw przekazywa- kolei Albreoht* -*—, Węgierskie obUgaoie państwa
----

Przed fałszywemi „Siriuszami 
o s t r z e g a  s i ę !

SKŁAD KAWY WE LWOWIE
Chorężczyzna 1. 22 na dole.

( A R T U R  K O S C I O K I )
pr_ idaje dla lego dobrę i wydatnę kawę 

iak tanio, albowiem sprowadza takowę 
lezpośrednio od producentów z południo­
wej Ameryki, gdzie lat dziewięó bawił 

i osobiście zawięzał stosunki.
3499 Kosztuje we Lwowie 66 

1 k i l o  z ł r .  1 * 5 0  1 l - O O .
N» prowincji 

4 '/ , k i l o  z ł-  7 * 7 0  1 a * S O  
ż k a n o o .

miesiąca świeży transport

„GAZETA KRAKOWSKA"
najtańszy organ demokratyczny, 

wychodzi oodziennie i kosztuje wraz z prze­
syłkę pocztowę kwartalnie 4 złr., miesię­

cznie 1 złr. 85 nnt.
P eniędze prenumeraoyjne upraszamy 

przetyłać przekazem pocztowym do Kra­
kowa ulica Kanoniczna 1 16 2593 2—3

1

Sneben ersobieu U  Juflar 
Dic gesohwżcl te

M ^ n n e s k r a f t ,
óeran Uroaoben UBtl Heilung

Dargestellt tob Dr. BIS EU Z.
Preis 2 fi.

•.u hmber in der Ordinations- Anstzdr 
f&r 2498 128 M

GescMecHti-KMaeiteii
SL £  D. 1>R- B I 8 E N %

Mitgued der med. FaeuUOi, 
W len, Stadt, f io n a ig a g iu t  7

(Rudolfsplatg), Vorzflglioh werdcit 
lis sohembar nnheilbarei FUle voc 
gesobwach ter Manneskraft geheilt 
§ 0 “ Auoh wird durak Corretpon- 
oenz behandelt und werden Medioa- 
mente besorgt. Dr. Bisenz wurde- 
iuroh die Ernennung •sura Univer 
rit&*- Professor h. ansgeiteichnet.

A »  f  H T T

Resztki sukna
tylko z dobrei m*terji prtwdtiwia far­
bowane 1 słr. sa metr. Wzorki 

rozsyła skład febryczny sukna

m  „Weissen Lamm" Berno (Morwa).

Siarczan miedzi
( s i n y  k a m i e ń )

p o 1 e o a j ę 2557 15—o

HUBNER i HANKE
L w o ^ r i e .■ w e

MLI BUMU
w e  L w o w i e ,

poleca

I KAWY
pod nazwiskiem

8 I R I U 8 Z "
we Lwowie poleoanąj.

1 kilo takiej kawy złr. i*50, na pro 
wineji 4 7 , kilo złr. 7*20, opłacone do 
każdej staoji pocztowej w kraju.

Fałszywych „Siriuszów8 nie m t, po­
nieważ nazwę .Siriusz8 żadna kawa nie 
nosi, a jeżeli_ 00 fałszywem być może, to 
->;*3i fsze .Siriusz8 jest fałszywe nazwisko.

Pod nazwiskiem .Siriusz8 sprzedawana 
kawa nie potrzebuje ani pobytu 9 letniego 
w Ameryce, uni protekcji osobliwszej ta- 
niośoi dla Publioznośoi, jeat to gatunek 
kawy, który u mnie bez wszelkiej protekaj 
o 10 centów taniej kosztuje. 2662 4

I

Z m i a n a  l o f c a l n !
P R A C O W N I A  S U K I E N  D A M S K I C H

a n i e l i  g i z i c k i e j
została przeniesioną z Rynka 1. 3 8 , na nlieę Sobieskiego pod 1. 9

w e Lw ow ie.
Wydoskonaliwszy się po pierwa-iorzędnyoh magazynach zagranicznych, 

ndzielam praktycznę metodę naukę franenskiego kroją, jakoteż . istem 
w itanie Eadość uczynić najwybredniejszym wymaganiom i_gnatom P. T. Pań.

Robotę tak w miejson, jakoteż zamówienia z prowincji uskuteczniam 
w najkrótszym ozasie i po nader nmiarkowanyeh eenaeh.

Dzięknjęo P. T. Paniom za dotychczasowe względy, upraszam i nadal 
o liczne zamówi-nia. Z poważani-m 2599 2—4

■A-mAela. O A ss lc lc a .

**■ -  g  A . f . ^  ^  ^  ^  ^  ^

C. k. uprzywil. nadworna fabryka powozów
SCHUSTALA i Sł*i

w  N e s s e l s d o r l ,
ULopatrcyła swój skład w e L w ow ie, przy nliey Karola Lndwika 1. 6 , 
w najnowsze powozy, jako to: bryczki, faetony, karety, .oonpćes8, landauery, 
faetony do powożenia, węgierskie wózki, tarantasy i t. p., po ile możności 
niskioh oensoh. Zarzęd magazynu przyjmnje także wszelkie zamówienia na 
uprzęż, siodła i wszyi de przyrządy do jazdy powozem lub konno 
i wykonywa takowe sumiennie i i najkrótszym ozasie 2516 46 0

T T T "W" T M W  ' WWW
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Alabastrowo białą
n a jp ię k n ie jszą  i  n a jtrw a lsz ą  farb ę dobrze k ry ją cą ,  
szy b k o  sch n ącą  i  z p ię k n y m  p o ły sk ie m  do p rze ­

cią g a n ia  d rzw i, o k ie n  i  t. p. 2549 29—0
p o le ca ją .

Ht)BNER i HANKE Lwów.
T T T  9 T r T T T  T Tt

M M

D O B B
w powiecie Jaworowskim o pół m ili od miasteczka, a dwie 
mile od kolei położone, obejmujące 450 morgów roli, 84 morg. 
pastwisk, 347 morg. łąk i  1 9 1 0  morg. lasu, z dobremi budyn­
kami, z propinacją w sześciu karczmach 2300 złr. przynoszącą, 
z młynem i tartakiem, długiem bankowym w kwocie 100.000 
złr. obciążone, a w których są umieszczone dwa szwadrony 
kawalerji i  posterunek żandarmerji, są z  W olnej r ę k i  do  
Sprzedania. —  Bliższych wiadomości udziela Dr. Łobacze- 
wski, adwokat w Przemyślu. a617

A i

Ali Mi zastań trajowe
mające gwarancję krajową a 2ma ciągnieniami rocznie jakoteż 

wszelkie gatunki listów zastawnych
Towarzystwa kredytowego ziemskiego i banku hipotecznego

kupuje i sprzedaje pod najkorzystniejszemi warunkami

KANTOR WYMIANY 2534 26-0 

S O K A L  i LILIEN .

na męskie 
1 damskie ■ C L " b i o x 3 7 *

tylko a dobrej trwalej w ełny ow eaej, dis mężczyzn średniego wzroetn 
3*10 m etrów na jeden garnitur.

Zs złr. 4*06 w. s. z dobrej wełny owczej ;
„ .  8*— ,  „ z lepszej wełny owozej;
.  .  10*— „ „ z delikatnej wełny owozej;
,  .  13*40 „ „ z całkiem delikatnej wełny owczej.

Peruwii ny z najl-psz-j wełny owczej w najmodniejszych kolorach, 
najn wsze na damskie suknie metr po 2  złr.

Czarny Palmerston czysta wełna owcza na damskie pałetoty zi-£ 
mowe metr po 4 złr.

Pledy podróżne sztuka po 4, 5, 8 i 12 złr. — Eleganckie ubiory, 
spodnie, zarzutki, surduty, płaszaze od di sczu, tyfle, baje, commis, kamgarny. 
szewioty, trykoty sukns damskie i bilardowe, peruwjeny, doskingi poleoa
Handel

założony w  r. 1866.JAN STIKAROFSKY
S k ł a d  f a b r y c z n y  w  B e r n i e .

W zory franco. Karty z wzorami dla pp. krawców niefranko- 
wane. Za pobraniem poeztowem  z g ę złr. 10 franco.

Posiadam oięgły skład wartości przeszło 100 000 złr. i naturalnie 
zostaje mi przy moim światowym interesie wiele resztek długości 1 — 5 
metrów, jestem więo zmuszony takowe zbyć niżej cen fabrycznych. Każdy 
roznrony ozłowiek pojmie, że z tak m ałych resztek wzorów nie można 
przesłać, gdyż przy kilkuset wzorach nieby wkrótce nie pozostało i jestto 
oszustwem , jeżeli firmy donoszę o wzorach resztek, sę więc to wzory z 
oałych sztnk sukns a nie z resztek, oel takiego postępowania zrozumiały.

Resztki niezdatne przemieniam albo zwracam pieniądze.
K orespondencje przyjmuję się w języku niemieckim, węgierskim, 

czeskim, polskim, włoskim i francuskim.! 2547 10—20
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DZIENNIK POLSKI.

P o s z u k u j e  s i ę

zdolnych agentów
Jo sjraelaij m a r s  Jo szycia

za prow izją i odpowiedniem  w yna  
grodzeniem. 2622 1—3 

Zgłoszenia przyjmuje Administracj 
,D: snnuca »'olskiego“ pod literami Z. Z.

HENRYK BADERLE i Smółka we Wiedniu,
I I I .,  M ath a eu sga sse  Nr. 6

wyszczególnieni na I. międzynarodowej farmaceutycznej wystawie

z ł ^ t ^ n o .  n o . e d . a J . e n Q . .

j t o i  m m im  I
ma zaszczyt zawiadomić Szanowną A  I11 TI" A. -__ — 1 _ IP. T. Publiczność, że swoją

F B A C O W H IĘ

SUKIEN DAMSKICH
przeniosła z dniem 15. Września /A  
1884. do domu przy nl. Zimorowi- 
cza 1. 2, II. piętro — gdzie również ' J  
ndżiela nanki kroju według naj M0 

fW  nowszej francuskiej metody.

rai
podczas oją£y albo w połogu na 
zdrowiu zapadłych a życzących 
sob. dyskrecjonalnego leczenia, 
przyjmuje z zaręczeniem najści 

Lejszej tajemnicy w kurację tn 
dzież Pań z lepszych domów chcących 
aob ie raźną pomocą l-karską i należy ten. 
pielęgowaniem szczęśltwiy przebieg połogu 
zapewnić, a zarazem takowy w ściśłej taje­
mnicy za domem odbyć, pomieszcza u siebie 
na czas pofczebny uod dyskrecją, od kilku' 
nastn lat praktykujący lekarz i akuszer, 
z którym osobiście lub ież listownie pod 
adresem: „B. Dision*, ulica Piekarska 
1. 6, porozumieć się można. 2511 28—?

i lajsnm z roślin
M A T iC O

W słabościach m ęskich na j­
skuteczniejszy środek 

(Flaszka wstrzykiwać 40 rut 
psułek 80 cnt.)

,.P<
wie tb tk

K. KRZYŻANOWSKIEGO.
Zamówienia z prowincji usknte 

iniz się odwrotną pocztą.

2003 39 O
Poleca apteka „pad Lwem" we Lwe 

Brygidek.

I M P O R T E R Z Y
herbaty, rumu jamaika, araku, koniaku, malagi, madery, scherry, 
portwajnu, lacrimae cbrhti, alikantu, fondiljonu, muskatelera, 
małmazji, pajaretu, valdepennas, pedro jimenez i wina bordeaux

polecają konsumentom specjalności swoje

^ognac, Bisquit Dubouchó & Co.
najbardziej rozpowszechnioną markę koniakową, wykazującą rocznej 
konsumcji dwa miljony litrów, a której monopol posiadamy na 

Austro-Węgry, jako też 2532 41—0

M F "  Malaga-Sect dla celów medycyny
odznaczony najwyższą nagrodą przez Jory I. międzynarodowej 
wystawy farmaceutycznej i według świadectwa c. k. stacji doświad­
czalnej w Klosterneuburgu mający wielką wartość z powoda 

zawartego w nim bogactwa kali i kwasu fosforowego.
Dostać można we wszystkich większych handlach korzennych i deli­
katesów i prawie we wszystkich aptekach i cukierniach w Galicji.

Ajent dla Lwowa i okolicy
pan Oskar Kreyser.

I
Główny skład

Piwa ołoirmnieckiego
nadgrodzone medalem zasługi na wystawie wiedeńskiej

dla G alicji i Bukowiny
w beczkach i flaszkach

u Eliasza Hertera
we Lwowie, ul. Kopernika l. 8.

2469 20—?

Wyprzedaż bydła
rasy poprawnej

sztuk kilkadziesiąt, jalow nika, jakoteż 
krów, odbędzie się w  R ohnczynle pod 

Brzeźnnami poczta Kurzany
w dniu 12. października b. r.

Dr. J. G. Poppa
anaterjnowa woda do ust

I r o ś l i n n y  p r o s z e k  do z ę b ó w
działa skutecznie na błony ślnzowe pod­
niebienia, wzmacnia naczynia krwiste dzią­
seł, uśmierza ból zębów niezawodnie i 
może być użytą we wszystkich chorobach 
zębów, dziąseł i podniebienia z najlepszym 

i naj pewniejszym skutkiem.

Rosi nny proszek do zębów
usuwa osad zębowy, utrzymuje emalię ze- 
bcw i czyni je lsniącemi, a w ustacb 

zostawia bardzo przyjemny rapach
-L_ielEa.xs.i3 -a. xa,xxie.

W oda anaterynowa do ust o k.
nad w mego dentysty J. G. Poppa w e  
W iednia, I. Bognergssse -v, działa skute 
cznie n- blooy ś! azowe podn ebienia, 
wzmacnia o -czynią krwiste dziąseł, czyści 
zęby i nadaje im naturalną barwę, uśmie 
rza bole :ębow pewnie i może Dyć użytą 
we wszystkich chorobach zębów, dziąseł i 
podniebienia z najlepszym i najpewniej­
szym skutkiem. Roślinny proszek do zę 
bw Poppa czyści gruntownie zęby, usuwa 
osad zębowy, zachowuje ei slię zębów i 
wzmacnia dziąsła, nadaje bardzo przyje­
mny zapach w usta h, dla tego też oba 
lekarstwa każdemn najsumienniej polecić 
mogę. 2617 2—4

Wysokie luyto (w Czechach)
Dr. Med. Jó zef F is chi, 

magister chirurgii i okulista 
Składy moich preparatów otrzy­

m ają w Krakowie pp. W. Redyk apt., E. 
Sobierajski apt., A. Siedlecki apt., Bracia 
Barach, Góre :ki, W. Jabn, J. Zaplatalski, 
W. Fenz, E. Stuckmar apt., J. Truuczyi 
ski apt. pod ,  Koroną1, Antoni Dylski apt. 
pod „Złotą Głową , W Ko tajny ród ulicy 
Brackiej dom ks. Jabłonowskiego; w Pod-

Stzu  p .  Skakałoki ap t.; we Lwowie pp. 
ikolasch apt., Z. Rncker apt., J. Piepes 

apt., J. Beiser apt., K. Krzyżanowski apt., 
Nahlik apt., A. Sklepiński apt. i M. Muller 
bapdel galanteryjny.

c O G N A C
(koniak) kuracyjny 

F in  C h a m p a g i
Salignac & Comp. 10-letni flaszka złr. 2*50 
Meukow & Comp. 12- „ „ „ 3 —

Fine brandy 16- „ „ n 3-50
Carle d’or 20- „ » » 4

Soutellau & Comp 15- » „ 3-50
„ Fin Champagn 20- » » „ 4-60

Salfgmc & Comp. 25- „ „ „ 5‘—
„ Medale d’or 30- „ „ „ 5-50

Koniak styryjsiki „ „ 1-20
poleca handel 2485 29—0

ST. MARKIEWICZA
we Lwowie, w Rynku 1 42.

ALEXANDER CHAPUIS
nauczyciel języka francuskiego udziela 
lekcyj w dm ach prywatnych po cent 

przystępnej.
Wiadomość ul. Kurkowa 1. 39

WINOGRONA
ś*ieżo zerwane do użytku knracyjn go i 
stołowego rozsyłają za pobraniem poczto- 
wem lab za gotówkę kosz 6 kilogramowy 
po złr. 150, przy odbiorze 3 koszów fr nco 
po złr. 1-45, b r z o s k w i n i e  5 kilowy 

kosz franco po złr. 1 60.
T- W A T Z  SZ C o ,

W erschetz , (w południowych Węgrzech)

Ekonoma
poszukuje się dla folwarku w 
Otyniowicach, stacja kolei Cbo- 
dorów. Tylko osobiste zgłosze­
nie się uwzględnionem zostań.s

Ściereczki
do prochu, szkła i porcelany,

z płótna galicyjskiego, tuzin po złr. 2*4* 
cienkie tuzin po złr. 3*60, 

z olorowemi brzegami tuzin po złr. 2*80, 
3'40 i 4 złr., 

z kolorowemi brzegami i napisami do szkła 
i porcelany tuzin po złr. 6*iO, 

i< wabne szare do prochu tuzin po złr.
2-16 i 3 “6, 

maglowniki po cnt. 70 i 80, 
sienniki szare płóci nne po 2 złr., dreli­

chowe w pasy kolorowe po słr. 2*40. 
2-70, 2 80, 3 3-50

poleca 2669 3 ~ 0

MAGAZYN MARKIEWICZA
w e Lw ow ie, plac Marjackl I. 10.

Młody człowiek
i kilkuletnią praktyką pray gospo­
darstwie poszukuje odpowiednego 

miejsca.
Łaskawe zgłoszenia pod adresą : 

U r  U .  w Administracji „  Dziennika 
Polskiego “ |

; : L.‘;i używa sif z najpo- 
* . '^jj myślniejszym skn-

, -j* tkiem przeciw ka- 
r' szlom  uporczy­

wym. katarom, kokluszow i, nerw o­
wej i r y t a c j i  n a c z y ń  placowych  
i w szelkim  cierpieniom piersiowym . 
Lekarze paryscy zawsze z pomyślnym sku 
tkiem go przepisują. Łyżeczka od kawy 
jest dostateczną. Dostać można w Paryża 
a dr. Chable, rne Vivienae 36. We Lwo 
wie w aptece P. Mikolascha 2582 1—0

Dla sensacyjny eh

artykułów hurtownych
poszukuje się

J o t a  polecone! o J p m J rf tc l.
W-ory łatwe do zabrania z sobą. Zaro­
bek wynosi przy oiewielkńh trudach kilka 
Snldenów dzienn. Za małą kaucją fa 

bryka rozsył* zbiory próbek.
Oferty pod adresem „MasB_ iartlkel“ 

nadsyłać do ekspedycji anonsów A. Herudl, 
Wien I. Schnllerstrasse 14. 2608 1—3

Poszukują umieszczenia:
Kilku zdolnych Ekonomów, 
Kasjer i Rachmistrz gospodarczy, 
Magazynier do gorzelni, 
Praktykant do handlu, 
Praktykant do większego mają­

tku (bezpłatnie),
Francuzka z muzyką jako nau­

czycielka. 2597 2 - 2
Bliższej wiadomości powz ąó i świndec- 

twa oraz rekomendacje przejrzeć możno 
w  Biurze wyw iadow czem  J. Polln- 
skiego, ulica Karola Ludwika I. 5

O l i w ę  ć l o  3 2 Q . a s z 3  

Smaiowidłc do osi żelaznych
p o l e c a j ą  2f>41 21 0

HUBNER i HANKE we Lwowie.

FORTEPIANY
znpełnie nowe słynnoj firmy Hamburgera lub 

i hytraczka z ame..,kańską konstrukcją 
poleca 2583 9 i 0

A L S C H E E
nl. Akademicka 1. 26.

Młocarnie ręczne i  z windą
j a k o t e ż

specjalne windy do młocaró ręcznych
do poruszania wszelkiego rodzaju młocarń, dalej

m ł y n k i  d o  c z y s z c z e n i a  z b o ż a
poleca jako specjalność

fabryka maszyn rolniczych

U M R  A T H  &  cm, P R A G -B U B N A .
Skład dla Morawy w  Bernie, Króna Nr. 62.

„ „ W ęgier w  Bnda-Peszcie, Waitznerring 60.
K a t a l o g i  g r e t i s . 2528 8—12 

W f " M
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l lW ń m a n tk i  z dyplomami P o lk i, 
U W “ IU diii IM  Francuzki, Niemki 
i Angielki, doskonałe w językach i 
r  nzyce. 2555 5—6

Guwernerowie £ 5
zdolaieni.

auczycielki muzyki S 2 ? 1 (?
Francuzki, Angielki i Niemki
obzaajomioue z systemem oirróilko- 

wym, poszukają posad przez b i u r o

1 JeSrzejewsłicł Panlns
Wi deń ' ohottengasse 3.

K A N T O R  W Y M IA N Y
c, k. nprzyw. galic.

Akcyjnego Bankn Hipotecznego
iiupiąje i sprzkdąj«

wszystkie efekta i monety
pod warunkami najprzystępniejszemi

L i s t y  h i p o t e o s ? n ^
jako też

Premiowane listy hipoteci

o

5 o
które według prawa z dnia 1. lipca 1868 (Dz. P. P. 38 Nr. 93) 
i naj wy \  postan. z dnia 17. grudnia 1871, mogą być użyte dr> 
lokowania kapitałów funduszowych pupilarnych, kau ;yj małżeń­

skich, wojskowych, na kaucje służbowe i wadja,
są w t?m Vantorzs«» do

Wszystkie polecenia z prowincji wykonują się bezzwło­
cznie po ^ursie dziennym bez doliczenia prowizji. 2 87 73—0
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WYROBY 8PKCYALNK

PARFUMERYA

m  VIOLETTES DE PARMĘ!

ED.PINAUD
; M y d ło  AUS YIGLETTES DE P A ID IE !

A U l e id l e t t e s  DE p a r m e
^•dt U l l t l l l .  AUX KI0LETTE2 DE PARMĘ j  
P o m a d a  . . .  t u i  KI0LETTE8 DE P A»«E

■ f j l e j e k  «UX KI0LETTE2 DE PARMĘ
jhd lt I J S ł J . . .  M l  EIOlETTE' DE PARMĘ { 

C o sm e ty k i. AUI EIOŁETTEt DE PA3ME 
»7, Boule rtrd  de Streabourg, 87.

Do nabycia we Lwowie w aptece Pio 
tra Mikolascha. 26< 5 1—C

F A R B Y  O L E JN E
zupełnie do użycia gotowe,

do malowania 
domów, dachów, 

sztachet ogrodowy cli, 
schodów, drzwi, okien, 

podłóg, ścian i sufitów, 
farby w tubach 

do robót artystycznych 
olejne i aąnarelowe, 

d o  malowania n a  porcelanie, 
j akoteż i inne farby 

pokostowe i lakierowe

Q0 II
p o l e c a j ą .

HUBNER i HANKE
■ \7 7 “e 2645 1 7 -0

Renomowana od 1 8 81 8  roku istniejąca

Fabryka mebli Jana J?aara
we Wiedniu, II. Schóllerhof,

posiada wielki skład

gfotowsrcŁi. uiządzeu
dla pom ieszkań, hotelów  itp. i sprzedaje tysiące pojedynczych mebli 
wyrobu stolarskiego i tapicrrsklego, o la zmniejszeni* składa ponk j  
wartości i udziela z najtańszego katalogu cen I rysunków, który gratis 
rozsyła, 12°/0 rabata. Opakowanie oblicza się na 4°/,, za got iwkę w olna do­

stawa wozem na cztery mile w okolicy Wiednia. 2546 10—12

I

M A G A Z Y ^ J  F U T E R
i

P R A O O W N I A

P .  C Z A P C Z Y N s k i e g o
w e  L w o w i e ,  u l  ca, H a l i c k a  N r .  1, w  d o m u  w ła s n y m .

JE3 i>l@©eb ra.s eozjoan. ±:l3̂ Q.O’W 3r: 
futra damskie i męzkie tak do podróży jako eż miasto ,<re, płaszcze astrachanowe, katanki, rotondy, 
kurtki do polowania, czapki, kołpaki, zarękawki myśliwskie, kołnierze i zarękawki damskie, wierzchu 
gotowe damskie, jedwabne, aksamitne wełniane do futer, wierzchy gotowe męskie podług fasonów 

najnowszych, skórki pojedynczo i hurtownie na futra we wszystkich możliwych gatunkach. 
Zamówienia podług podanej miary uskutecznia z całą akuratnością sumiennie p o d  g w a r a n  cją. 

Wskutek nader korzystnego zakupna towarów w większe, ilości ceny znacznie zniżone.
C e n n i  l i i  n a  ż ą d a n i e  f r a n c o .  ^ N l  2550 11 -30

fi-wmi I pę̂ Jbersse w i  ófe
nt.j r o\r tjsza prezerwatywa prawdziwa francuska, tnzin po 1, Z ,  ,  4  i 5  r* 
Spncjalności damskie tuzin po zlr. 2*50, ochraniacze cd pomazań (w forn 51 
pasków) sztuka po zlr. Z'50, wysyła pod dyskrecją za pobraniem „Gummiwaareii- 
Agentie* A le i. Mose, Wiedeń, I. Kóllnorhofgasse Nr. 4, I. piętro. 249' 39 0

Nowo urządzony skład fotograflj

E. TRZEMESKIEGO
Hotel Europejski.

Pierwsza wyłączna sprzedaż:
1. Fotograflj z dzieł sztuki.

a) Mistrzów starej szkoły. Rafael — Murillo — Carlo Dolce — 
Van-Dyck — Rubens — Tiaian — A del Sarto i t. d.

i )  Mistrzów nowoczesnych. Matejko — Siemiradzki — Merwart — 
Krudowski — Czachorski — 3randt — Kossak — Grottger — 
Kaulbach — Makart — Kray — Delaroche — Meysonier — 
G< rome — A. Scheffer — Cabanel — Jalaoert — Munkaczy — 
.Defregger i t. d.

2. Fotografie z natury.
a) Widoki z najpiękniejszych miejscowości oraz krajowych: Kar­

paty, Tatry, Podhorce i t. d.
b) Fotografie znakomitych osobistości.
c) Fotografie artystów polskich i zagranicznych.

1 ^ “ C e n y  n i e b y w a ł e  n i z l z i e .
Dla dogodności P. T. Pnbliczności, wszelkie informacje i za­

mówienia dotyczące zakładu fotograficznego, mieszczącego się w tym 
s a m y m  Hotelu przyjmuje skład, który jest połączony z zakładem 
fotograficznym za pomocą t e l e f o n u .

Z tegorocznej wystawy sztuk pięknych, reprodukowane obrazy ■
1. Pawła Merwarta „Odaliska".
2. Juljusza Kossaka 2 aąuarelie z powieści „Ogniem i mieczem"

Sienkiewicza itd. Skrzetuski z Podbipiętą w drodze do Łu- 
bniów i Bohun z Zagłobą jadący do Rozłogów.

3. Rysunek Grottgera „W saskim ogrodzie" (1862).
4. Bieszczad Seweryn „U szewca".
5. Aydukiewicz Zygmunt „Stary sługa", format gabinetowy 60 ct.

format folio 1 złr. 50 ct.
Niemniej są w robocie aquarelle Juliusza Kossaka przedsta­

wiające czyny „Fredrów".
Komplet 12 reprodukcyj w pięknej okładce z wignietą układu 

Juliusza Kossaka, format folio 20 złr., format gabinetowy 8 złr.
Zamówienia przyjmuje powyższy Handel jako też Zakład 

fotograficzny JE. T r z e m e s b i e g o .  2623 1 - 3

Ces. król.

i_____
Rada zawiadowcza ma zaszczyt i zaprosić akcjonarjuszów ces. 

król. uprzywilejowanego Towarzystwa kolei Lwowsko-Czerniowieckiej na

XXV. nadzwyczajne

ZG RO M A D ZEN IE JE N E R 4 LY E
k tó r e  s i ę  o d b ę d z ie

we wtorek dnia 14. października 1884. o godzinie 10. przed połudn em
w sali stowarz. inżynierów i architektów we Wiedniu (Eschembachgasse 9).

Przedmiotem Zgromadzenia jest wniosek Rady zawiadowczej, 
dotyczący konwersji obligów pierwszeństwa i z tymże poł%czone wnioski, 
w szczególności zaś zmiana §§. 4. i 5. statutów towarzystwa, dotyczą­
cych kapitału akcyjnego i pryorytetowego. .

Ci z pp. akcjonarjuszów którzy chcą, wzi^ć udział w Zgroma­
dzeniu jeneralnem lub według statutów głosować cbc%? akcje swoje
najpóźniej do 6. października 1884. złożyć w kasiu centralnej Towarzy­
stwa (I. Elisabethstrasse 9) lub w banku angl°'â s Îj ackim we Wiedniu, 
w kasie zbiorowej Towarzystwa we Lwowie, w galicyjskim Banku hipote­
cznym we Lwowie, jako też w filjach tychże w Krakowie, Czerniowcach 
i Tarnopolu, w anglo-austrjackim Banku w Londynie, lub też w Banku 
narodowym rumuńskim w Bukareszcie, za pomocy podwójnie wystawio­
nej konsygnacji (do czego wydane zostanę, blankiety niebieskie we wspo­
mnianych kasach bezpłatnie) i otrzymają, poświadczenie i karty legity­
macyjne na Zgromadzenie jeneralne..

W'razie zastępstwa dqus1 być podpisane własnoręcznie na 
odwrotnej stronie kart" legitymacyjnej znajdujące się pełnomocnictwo.

Wiedeń, 27. września 1884.

2614 1—1
Rada zawiadowcza.

Wydawca i redaktor odpowiedzialny: Józef  H askownioki. P a p ie r  z  fab ry k i o u rl& ń ik ie j. L Związkowa Drukarnia we Lwowie.


